
Ambasador
nadzwyczajny 
i pełnomocny ZSRR
złożył listy 
uwierzytelniające 
Przewodniczącemu 
Rady Państwa
PRZEWODNICZĄCY Ra­

dy Państwa Aleksander 
Zawadzki przyjął w w dniu 
20  bm. na audiencji ambasa­
dora nadzwyczajnego 1 pełno­
mocnego Związku Socjalistycz 
nych Republik Radzieckich w 
Polsce — Georgija Popowa, 
który złożył przewodniczące­
mu Rady Państwa swe listy 
uwierzytelniające.

PRZEMÓWIENIE 
AMBASADORA POPOWA

SKŁADAJĄC listy uwie­
rzytelniające ambasador 

Popow wygłosił następujące 
przemówienie:

„T O W A R Z Y S Z U  przewodn iczący 
R ady Państwa. P rezyd ium  Rady 
N a jw yższe j Z w ią zku  Soc ja lis tycz. 
n y c h  R e p u b lik  R adzieck ich  ak re ­
d y tu je  m n ie  w  cha rakte rze  ambasa 
Uora nadzw ycza jnego i  pełnomocne 
go Z w ią zku  S o c ja lis tycznych  Re­
p u b lik  R adz ieck ich  w  P o lsk ie j Rze 
czypo spo iite j L u d o w e j. M am  zasz­
c zy t w  zw iązku z ty m  wręczyć 
W am , towarzyszu przewodniczący, 
l is ty  uw ie rzy te ln ia ją ce , ja k  ró w ­
n ie ż  lis ty  o d w o łu ją ce  mego po­
p rze dn ika .

U k ła d  o p rzy ja źn i, pom ocy wza­
je m n e j i w spó łp racy  po w ojenne j 
za w a rty  w  1945 ro k u  m iędzy P o l­
ską R zeczypospolitą  Lu do w a i 
Z w ią zk ie m  R adzieck im . założył 
t r w a ły  fu n d a m e n t w  stosunkach 
m ię d zy  naszym i na rodam i. Z  roku 
n a  ro k  w zm acn ia  się p rzy ja źń  m ię 
d zy  naszym i k ra ja m i. N arody 
Z w ią z k u  R adzieckiego śledzą z du- 
ta  sym pa tia  i  zadow olen iem  osia? 
n ię c ia  lu d o w o  - dem okra tyczn e j 
P o lsk i w e w szys tk ich  dziedzinach 
ro zw o ju  gospodark i, n a u k i i  k u l­
tu ry .  W ita ją  one gorąco osiągn ię­
c ia  b ra tn ie go  narodu po lskiego w  
po m yś ln e j re a liz a c ji 6-letniego 
P la nu  ro z w o ju  gospodarczego i  im 
d o w y  podstaw  soc ja lizm u, do b itn ie  
św iadczącego o n ie w yczerpa ne j c- 
n e rg ii tw ó rc z e j bo ha te rsk ie j k lasy  
ro b o tn icze j, ch łopstw a p ra cu jące­
go 1 in te lig e n c ji P o lsk ie j Rzeczypu 
sp o ltte j L u d o w e j.

Cena 20 groszy
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Płynie już prqd
z dwóch największych w kraju

turbozespołów 
siłowni Jaworzno II

Elektrownia gigant rozpoczęła pracę 
d la Po lsk i  i  dla Poko ju

TTROCZYSTO SC uruchomienia dwóch pierwszych, 
najpotężniejszych w kraju turbozespołów była 

wielkim świętem załogi elektrowni i ludności Jaworz­
na —  miasteczka, które socjalistyczna sześciolatka 
przeobraża w nowy ośrodek przemysłowy.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 1)

Deklaracja
Prezydenta NRD

Wilhelma
Piecka
w sprawie 
porozumienia 
ogólno - 
niemieckiego

A g e n c ja  a d n  donosi:
W związku z oświadcze­

niem Rady Ministrów Niemiec 
kiej Republiki Demokratycz­
nej z 15 lipca 1953 r., iż poro­
zumienie ogólnoniemieckie 
jest koniecznością narodową, 
Prezydent Wilhelm Pteck ogło 
sił deklaracją, w  której czyta­
my m. in.:

„Witam z całego serca o- 
świadczenie Rady Ministrów 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej w sprawie ogólno- 
niemieckich rokowań przedsla 
wicieli Niemiec wschodnich i 
zachodnich w celu zbadania 
sposobów przywrócenia jedno­
ści Niemiec na demokratycz­
nych i pokojowych zasadach 
oraz osiągnięcia w tej sprawie 
porozumienia.

Doświadczenia ubiegłych 
ośmiu lat dowodzą naszemu na 
rodowi, że tylko w drodze 
współpracy Niemców ze 
wschodniej i  zachodniej części 
naszej ojczyzny możliwe jest 
utworzenie zjednoczonego, de­
mokratycznego 5 pokojowego 
państwa niemieckiego oraz u- 
krócenie sil reakcji, faszyzmu 
i agresji, które w Niemczech 
podnoszą głowę“ .

W dalszym ciągu deklaracji'. 
Prezydent Pieck stwierdza, że 
ogólnoniemiecka narada przed 
stawirieli Niemiec wschodnich 
i zachodntich winna podjąć 
praktyczne kroki, które są nie­
zbędne dla przeprowadzenia 
wolnych wyborów w całych 
Niemczech. Winna ona omó­
wić sprawę utworzenia demo­
kratycznego rządu ogćlnonie- 
mieckiego.

Obrady 
połączonego  
Plenum  KC 
i Kom itetu  
B akińskiego  
KP Azerbejdżanu

W  JE D N O M Y Ś L N IE  po w z ię te j 
uchw ale  po łączone P le nu m  K C  Ko 
m u n is tyczne j P a r t ii  A zerbejdżanu 
i  K o m ite tu  B a k ińsk ieg o  p o dkre ś li­
ło , te  uw aża za Jedynie słuszno 
p o d ję te  w  porę zdecydow ane k ro ­
k i  P rezyd ium  KC  K P Z R , zm ie rza­
jące  do z lik w id o w a n ia  zbrodn icze ], 
a o ty p a r ty jn e j i a n typ ań s tw ow e j 
dzia ła lnośc i B e r li oraz ap rob u je  
u ch w a ły  P le nu m  K C  K P Z R  o w y  
k lu cze n iu  B e r l i  z  p a r t i i  i  odda­
n iu  go pod sąd ja k o  w ro ga  p a r ti i 
i  na rodu radzieckiego.

O b ra dy  p le nu m  p rzeb iega ły  pod 
zna k iem  szerok ie ] j  śm ia łe j k r y ty ­
k i i  sa m o k ry ty k i, w  w y n ik u  k tó .  
r e j u ja w n ion o , poważne n iedociąg 
nręcia w  pra cy  p a r ty jn y c h  i  ra ­
dz ieck ich  organów  Aze rbejdżanu.

W  p ra k ty c e  p ra cy  K o m ite tu  
C en tra lnego I K o m ite tu  B a k iń s k ie ­
go K o m u n is tyczn e j P a rt ii A ze rb e j 
dżanu, w  pra cy  ic h  eg zeku tyw  ł 
sek re ta rzy  — stw ie rdza  uch w a ła  — 
naruszona je s t p a r ty jn a  zasada k le  
ro w n ic tw a  kolegia lnego.

W  ciągu d ług iego czasu w y tw o ­
r z y ł się w a d liw y  s ty l k ie ro w n ic  
tw a  ze s tro n y  by łego pierwszego 
sekre tarza  K C  K o m u n is tyczn e j Par 
t i l  A ze rb e jd żan u M . B a g irow a , k tó  
r y  to le ro w a ł pow ażne naruszenia 
p a r ty jn y c h  zasad dobo ru  k a d r, za­
stępował p a r ty jn e  m e to d y  k ie ro w ­
n ic tw a  b ru ta ln y m  a d m in is tro w a ­
n ie m , de p ta ł p ra w a  cz łonków  B iu ­
ra  i  cz łon ków  K C , n ie  pozw ala ł 
na na jm n ie jszą  na w e t k r y ty k ę  swo 
je j  dz ia ła lnośc i, ign o row a ł p ro p o ­
zyc je  cz łon ków  B iu ra  K C , sam de 
cydo w a ł o na jw ażn ie jszych  sp ra ­
w ach.

P le nu m  usunęio M . B a g irow a  *  
B iu ra  KC  K o m u n is tyczn e j P a rt ii 
A ze rbe jdżanu i  zaproponow ało z ło ­
żenie go ze stanow iska p rzew odn i, 
czącego R ady M in is tró w  A ze rb e j- 
dżańsk ie j SRR.

Wielki ~  
Andrychów
wytwarzać będzie
najdeli katniejszą 
i  najtrwalszą przędzę

W ANDRYCHOWIE, ma­
łym miasteczku u stóp 

Beskidu, rozwija się coraz 
bardziej ogromny kombinat ba 
wełniany. Andrychów staje 
się nowym, wielkim ośrodkiem 
polskiego przemysłu włókien­
niczego.

W ciągu bież. roku wielka, 
nowoczesna przędzalnia cienko 
przędna, wzniesiona na tere­
nie kombinatu osiągnie już 
pełną moc produkcyjną. W 
końcowej fazie montażu znaj­
duje się ostatni zespól maszyn.

Jednocześnie wzrasta tem­
po pracy przy wznoszeniu dal­
szych obiektów kombinatu 
Rozpoczęła się budowa przę­
dzalni średnioiprzędnej.

Andrychów produkować bę 
dzie najdelikatniejszą i naj­
lepszą przędzę. Będzie to moż 
liwe dzięki wyposażeniu ma­
szyn w tzw. przyrządy wyso- 
korozciągowe, 'które dadzą 

.lepszą i równiejszą przędzę.

NA UROCZYSTOŚĆ przy­
byli witani długonlemilknący- 
mi oklaskami — członek Ra­
dy Państwa — Matuszewski, 
wiceprezes Rady Ministrów — 
Jaroszewicz, przewodniczący 
CRZZ — Kłosiewicz, minister 
górnictwa — Nieszporek, kie­
rownik wydziału przemysłu 
ciężkiego KC PZPR — Łapot, 
wiceminister budownictwa 
przemysłowego — Pietrusie- 
wicz, sekretarz KW PZPR w 
Krakowie — Gabara i prze­
wodniczący krakowskiej' Woj. 
RN — Dobieszak.

Serdecznymi okrzykami na 
cześć przyjaźni polsko-radziec­
kiej witali zgromadzeni przed­
stawiciela handlowego ZSRR w 
Polsce — Kaziukowa, konsula 
Związku Radzieckiego w Kra­
kowie — Mikitina oraz przed­
stawicieli Ministerstwa Elek­
trowni i Przemysłu Elektro­
technicznego ZSRR — inź. 
Archipowa i inż. Szemiota.

Zebranych, wśród których 
widzimy również delegacje 
budowniczych kombinatu No­
wa Huta, góralków kopalń 
Jaworznickich, delegację chło­
pów oraz żołnierzy, serdecz­
nie wita przewodniczący Rady 
Zakładowej, następnie zaś 
przemawia dyrektor elektrow­
ni — Kołowrotkiewicz.

Glos zabiera następnie wice-. 
prezes Rady Ministrów — 
Piotr JAROSZEWICZ.

Przemówienie 
wiceprezesa Radv 
Ministrów Piotra 
JAROSZEWICZA
Y U  PRZEMÓWIENIU swoim 
’ v wiceprezes Rady Mini­

strów Piotr Jaroszewicz oś­
wiadczył m. in.:

I  E T A P  b u do w y e le k tro w n i Ja­
w orzno I I  od da jem y do eksploa(a. 
c j i  w  p rzededn iu  IX  roczn icy  w y­
zw olen ia  pierwszego sk raw ka  zie 
m i p o lsk ie j przez A rm ię  Radziec­
ką, w  przededn iu  IX  roczn icy  Ma 
n ife s tu  P K W N . O dda jem y do ek­
sp lo a ta c ji no w y , sztandarow y o- 
b ie k t P lanu 6-le tn iego, p lanu, któ 
r v  zm ie n ia  ob licze  gospodarcze 1 
społeczne naszego k ra ju ,  k tó ry  
l ik w id u je  na  zawsze zacofanie na­
szego na rodu, a k tó re go  droga zna 
ezona je s t se tkam i now ych  obiek­
tów .

E le k tro w n ia  będzie zasilać w  e- 
ne rg ię  e le k tryczną  dz ie s ią tk i miast 
i w s i, fa b ry k , kop a lń  i  gospodarstw 
w ie js k ic h  — w przęga jąc je  do pra­
cy  zm ie rza jące j do podniesienia 
do b ro by tu  lu d u  pracującego nasze 
go k ra ju ,  do podn ies ien ia  ekono­
m iczn e j m ocy naszego państwa.

M oc e le k tro w n i Jaw orzno I I  jest 
ogrom na.

Po c a łk o w ity m  zakończeniu bę. 
dzie ona m ogła zasilać w  energię 
e le k tryczną  65 ta k ic h  m iast jak  
K ra kó w . W yprod uko w a na  energia 
e le k tryczn a  rów na  je s t m ocy 20 
tvs iecv  tra k to ró w  i zastąpić może 
fizyczną pracę ciąg łą oko ło 3 m i­
lio n ó w  ludz i.

Zakres rob ó t w ykon au j-ch  przez 
budo w n iczych  I  etapu e le k trow n i 
je s t im p on u ją cy . W ykonano 300.000 
m  sześć, w ykop ów , be tonu 48.000 m 
sześć., w ykon an o  b u d y n k i o ku ba 
tu rze  230.000 m  sześć., zmontowano 
1.320 to n  k o n s tru k c ji sta low ych, 
svm ontowano 156 km  r u r  ko tło ­
w y c h  w 3 potężne k o t ły  i  39 kin 
r u r  w  pozostałe ru roc ią g i.
T Y L K O  LU D  p ra cu ją cy  pod k ie ­

ro w n ic tw e m  k la s y  rob o tn icze j i 
p rze w odn iczk i na rodu, Polskie j 
Z jednoczone j P a rt ii R obotn iczej, 
w ziąw szy w  sw oje ręce w ładze w 
państw ie , m óg ł pom yśln ie  dokonać 
ta k  potężnego dzieła.

DZIŚ
0 godz. 18 
w Teatrze

Współczesnym 
UROCZYSTA SESJA 

Wojewódzkiej
1 Miejskiej 

Rad Narodowych.

Budowniczowie „Starówki“
przekazali wczoraj do użytku

pierwszą część Traktu 
Starej Warszawy

22 LIPCA 1953 r., w IX  
rocznicę Odrodzenia, lud War 
szawy będzie radośnie obcho­
dzić święto narodowe na odbu 
dowanym Rynku Starego Mia­
sta. tCAF)

**

Akademie
Lipcowe
w szczecińskich 
zakładach pracy
W  UBIEGŁĄ sobotę w 
’ v szczecińskich zakładach 

pracy rozpoczęły się akademie 
ku czci IX  rocznicy Manifestu 
PKWN i i  rocznicy uchwale­
nia Konstytucji PRL.

Na akademiach podsumowa 
no dotychczasowy dorobek, na 
grodzono i wyróżniono przodu 
jących pracowników.

W METALOSPRZĘCIE

D  OBOTNICY Metałosprzę- 
A *-tu przyszli na akademię z 

rodzinami. Słuchali z zainte­
resowaniem, jak dyr. Fortuń- 
*ki mówił o osiągnięciach za­
kładu, o jego przodujących lu­
dziach: Droździe, Stefanie Gło 
wikowskim, Stępale, Kamiń- 
skim.

(Dalszy ciąg na str. 3)

Rada
Spółdzielczości
Produkcyjnej
obradowała
V y  WARSZAWIE odbyło się 
’ ł  plenarne posiedzenie Ra 

dy Spółdzielczości Produkcyj­
nej, która na wniosek Krajo­
wego Zjazdu Spółdzielczości 
Produkcyjnej, powołana zosta 
ła uchwałą Prez5rdium Rządu 
z dn. 30 maja br.

DO RADY, której pierwszy 
skład powołał na podstawie 
tej uchwały Prezes Rady Mi­
nistrów — Bolesław Bierut, 
wchodzi 56 osób. Są to wyróż­
niający się przewodniczący i 
czołowi aktywiści spółdzielni 
produkcyjnych, przedstawicte- 
le-rad narodowych, Minister­
stwa Rolnictwa, Państwowych 
Ośrodków Maszynowych, rolni 
czych instytutów naukowo-ba 
dawczych oraz przedstawiciele 
organizacji politycznych j spo­
łecznych.

Na przewodniczącego Rady 
Spółdzie lczej, p re zyd ium  rządu po 
w o ła ło  Edm unda Pszczółkowskiego

(DOKOŃCZENIE NA STR. i)  _  sekretarza KC PZPR.

W 1944 r. bomby l  pociski 
hitlerowskie obróciły w ruiny 
i  zgliszcza Warszawę niszcząc 
doszczętnie także Stare Mia­
sto. (Zdjęcie wykonane w roku 
1945). (CAF)

Strona koreańsko- 
chińska
gotowa jest przystąpić
natychmiast
do rozpatrzenia
zarządzeń
poprzedzających
podpisanie układu
rozejmowego

Oświadczenie 
gen. łłam-lra
TA K DONOSI agencja No- 
J wych Chin, szef delegacji 

koreańsko -  chińskiej, gen. 
Nam Ir  złożył 19 lipca na po­
siedzeniu obu delegacji prowa 
dzących rokowania rozejmowe 
w Panmundżonie, oświadcze­
nie, w  którym ustosunkował 
się do odpowiedzi t. zw. do­
wództwa Narodów Zjednoczo­
nych na pytania, postawione 
temu dowództwu odnośnie 
gwarancji, że po ppdpisaniu ro 
zejmu w Korei nie będzie on 
pogwałcony przez nowe dywer­
syjne poczynania rządu L i 
Syn-mana i jego armii.

W odpowiedzi tej przedsta­
wiciel t. zw. strony ONZ, gen. 
Harris on stwierdził, że:
1 — O T R Z Y M A Ł od rządu L i  

Syn -m ana niezbędne zapew n i*- 
n ia , że n ie  będzie on przeszka­
dzał w  żaden sposób w ykon an iu  
w a ru n kó w  p ro je k tu  u k ła d u  rozo j- 
m ow ego;
(DOKOŃCZENIE NA STR. 4)

W  DNIU 20 BM. na uroczy- 
' ’ stym posiedzeniu Prezydium 

Rady Kultury i Sztuki odbył się 
akt dekorowania twórczych pra­
cowników kultury wysokimi odzna­
czeniami państwowymi, nadanymi 
przez Radę Państwa z okazji 
Święta 22 Lipca.

Lista odznaczonych obejmuje kil 
kadziesiąt osób. Orderem „Sztan­
dar Pracy" I klasy odznaczony zo­
stał Leopold Staff. Orderem 
„Sztaftdar Pracy" U *  Wlajtimil 
Hofman,

D  ADOSNA uroczystość odby« 
-»-Ma się wczoraj w Warszawie 

na Rynku Starego Miasta. Na a* 
kademii z okazji Święta Odrodzę* 
nia budowniczowie „Starówki" 
przekazali do użytku pierwszą 
wspaniale odbudowaną część Trak 
tu Starej Warszawy.

Wśród burzliwych owacji prze* 
mawiali przewodniczący St. RN 
Albrecht, wiceminister Wolski, któ 
ry następnie udekorował główne* 
go projektanta Traktu Starej War* 
szawy, inż. Mieczysława Kufmę ł 
głównego dyspozytora inż. Mie* 
czysława Strzeleckiego krzyżami 
kawalerskimi Odrodzenia Polski.

Wznowienie
stosunków
dyplomatycznych
między
ZSRR a Izraelem

T AK DONOSI Agencja
J TASS, dnia 28 maja rząd 

państwa Izrael zwrócił się za 
pośrednictwem swego charge 
d’affaires w Bułgarii do amba 
sadora radzieckiego w  Bułga­
r i i  z prośbą o powiadomienia 
rządu radzieckiego o pragnie­
niu rządu Izraela wznowienia 
stosunków dyplomatycznych 
między Związkiem Radziec­
kim  a Izraelem, które rząd 
radziecki przerwał 12 lutego 
br. w związku z wybuchem 
bomby w  gmachu poselstwa 
radzieckiego w Izraelu.

W wyniku rozmów, które od 
były się następnie, minister 
spraw zagranicznych Izraela 
M. Szarett przesłał 6 lipca do 
ministra spraw zagranicznych 
ZSRR W. M. Mołotowa 
pismo, w którym rząd Izraela 
proponuje oficjalnie rządowi 
Związku Socjalistycznych Re­
publik Radzieckich przywrócę 
nie w  duchu szczerej przyjaź­
ni międzynarodowej normal­
nych stosunków dyplomatycz­
nych.

Dnia 15 lipca minister spraw 
zagranicznych ZSRR W. M. 
Mołotow przesłał odpowiedź 
na pismo ministra spraw za­
granicznych Izraela M. Szaret- 
ta, wyrażając zgodę na propo­
zycję rządu Izraela.

Podejmując tę decyzję rząd 
radziecki wziął pod uwagę, iż 
rząd Izraela wyraził głębokie 
ubolewanie i  przeprosił za prze 
stępstwo popełnione wobec po 
selstwa radzieckiego w Tel -  
Avivie, jak również to, że acz­
kolwiek poszukiwania spraw­
ców nie dały pozytywnego re 
zultatu — rząd Izraela, we­
dług jego oświadczenia, kon­
tynuuje poszukiwanie wino­
wajców w celu ich aresztowa­
nia i  oddania pod sąd.

Rząd radziecki wziął 
również pod uwagę oświad­
czenia rządu Izraela, i i  
nie będzie uczestnikiem 
żadnego sojuszu lub po­
rozumienia, wymierzonego w 
celach agresywnych przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu.

Na wakacje do Polski 
„BATORY“ PRZYW IÓZŁ  
D Z IE C I PO LSKIE  
z Belgii i Francji
P L A G O W Y M  s ta tk iem  po lsk im

„B a to ry “  p rz y b y ło  na w akac je  
do P o lsk i oko ło  tys iąca  dzieci w y  
chodżców po lsk ich  z F ra n c ji i  Be l
g li-

M iły c h  gości serdecznie w ita ły  
tysiączne rzesze m ieszkańców  Ody 
JU.
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Czcząc Mikołaja Kopernika uczyńmy wszystko 
aby realizować sprawiedliwość, wolność i pokój
Przemówienie wiceprezesa Rady Ministrów

Józefa Cyrankiewicza
wygłoszone na uroczystej akademii ku czci Kopernika

SZANOW NI ZEBRA NI!
M ili i liczni goście zagraniczni — przedstawiciele 

Światowej Rady Pokoju oraz goście ze Związku Ra 
dzieck5ego, z Chin Ludowych, z Argentyny, Austrii, 
Burmy, Czechosłowacji, Chile, Francji, Holandii, In­
dii, Iraku, Kanady, Kuby, Norwegii, Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej, Rumunii, Szwajcarii, Szwe­
cji i Węgier.

downię ponure cienie generał 
skich oprawców i  zbrodniarzy 
wojennych. Tak oto ruch ten, 
ruch pokoju, manifestuje z ca 
łą siłą. że jeet spadkobiercą l  
kontynuatorem wszystkich 

hu- 
:ałej

ludzkości, tak samo, jak nasza

Z inicjatywy Komitetu 
Obchodu Roku Kopernikow­
skiego, nad którym protek­
torat objął Prezes Rady M i­
nistrów Bolesław Bierut, od­
była się w dniu 18 bm. w 
Teatrze Polskim w Warsza­
wie uroczysta akademia ku 
czci genialnego uczonego 
polskiego.

Na akademię przybyli 
członkowie Rady Państwa i 
Rządu, członkowie Biura 
Politycznego KC PZPR, 
przedstawiciele stronnictw 
politycznych, działacze ru ­
chu obrońców pokoju, 
przedstawiciele organizacji 
masowych, ¿wiata nauki ł 
kultury oraz załóg robotni­
czych stołecznych zakładów 
pracy.

Obecni byli przedstawi­
ciele korpusu dyplomatycz­
nego akredytowani w Pol­
sce.

W akademii uczestniczyli 
licznie przybyli na uroczy­
stości kopernikowskie goście 
zagraniczni — przedstawicie 
le Światowej Rady Pokoju, 
czołowi działacze ruchu o- 
brońców pokoju i  wybitni 
naukowcy.

Akademii przewodniczył 
wiceprezes Rody Ministrów 
Józef Cyrankiewicz.

W prezydium zasiedli 
członkowie komitetu hono­
rowego Roku Kopernikow­
skiego z jego przewodniczą­
cym, prezesem Polskiej A- 
kademii Nauk, prof. Janem 
Dembowskim na czele, jak 
równiei liczni goście zagra­
niczni.

Po odegraniu hymnu na­
rodowego akademię . zagaił 
wiceprezes Rady Ministrów 
Józef Cyrankiewicz, wygła­
szając przemówienie, które 
zebrani przyjęli gorącymi o- 
klaskami. (Tekst przemówię 
nio podajemy obok).

Następnie wiceprzewodni­
czący Międzynarodowej Unii 
Astronomicznej, prof. Uni­
wersytetu im. Bolesława 
Bieruta we Wrocławiu — 
dr Eugeniusz Rybka, wygło­
sił referat na temat: „Istota 
ł  znaczenie prac astronomicz 
nych Mikołaja Kopernika".

Po referacie prof. Rybki 
glos zabrał u  imieniu Świa­
towej Rady Pokoju, je j se­
kretarz, znany pisarz argen­
tyński — Alfredo Varela. 
Przemówienie przedstawicie 
la Światowej Rady Pokoju 
przyjęli uczestnicy akademii 
burzliwymi oklaskami.

Gorącą owacją powitali ze­
brani przemówienie członka 
Akademii Nauk ZSRR, prof, 
astronomii na uniwersytecie 
w Leningradzie Michaiła 
Subotina.

Odegraniem hymnu naro­
dowego zakończono oficjalną 
część akademii.

W części artystycznej, któ­
rej program był związany 
głównie z epoką Odrodzenia 
wzięły udział: orkiestra syrn 
foniczna Państwowej Filhar 
monii Warszawskiej pod dy­
rekcją Witolda Rowickiego, 
chór chłopięcy i męski Pań­
stwowej Filharmonii Po­
znańskiej pod dyrekcją Ste­
fana Stuligrosza oraz zespól 
Ogniska Muzycznego z Po­
znania z towarzyszeniem ze­
społu orkiestry Filharmonii 
Poznańskiej. Jako soliści wy 
stąpili: artysta dramatyczny 
J. Kreczmar i  pianistka Ha­
lina Czerny-Stefańska, któ­
ra na zakończenie programu 
wykonała Etiudę Rewolucyj­
ną Chopina.

Dzisiejsza uroczystość ucz­
czenia wielkiego syna polskiej 
ziemi i  polskiego narodu — 
wielkiego syna całej ludzkości
— jednego z największych ge 
niuszów naukowych ludzkości
— Mikołaja Kopernika — ma twórczych, postępowych, 
swoje szczególne znaczenie. manistycznych tradycji

Naród polski nie mógł 
lat temu obchodzić właściwej rewolucja ludowa, która prze- 
daty — 400 -  lecia śmierci M i- obraża dziś Polskę, zawiera w 
kołaja Kopernika — i  400-le swym ładunku ideologicznym 
cia zarazem ukazania się jego wszystko to, co kiedykolwiek 
rewolucyjnego dzieła „O obro w Polsce było walką z ucis- 
tach ciał niebieskich“ , które kiem, wsteczniciwem, zacofa- 
stało się przełomem w rozwo- niem i reakcją, co było walką 
ju  badawczej myśli ludzkiej o postęp, wolność, sprawiedii- 

da’>o podwaliny pod nowocze wość, o triumf praw człowieka 
sny światopogląd naukowy. i trium f wolnej, twórczej my- 

Naród polski 10 lat temu śli naukowej, 
nie mógł obchodzić tej roczni- Dziś rocznicę kopernikow- 
cy — w ogniu największej z ską obchodzi cała odrodzona 
wojen światowych, gdy fala i zjednoczona Polska — i To- 
zdziczenia faszystowskiego i ruń — miasto rodzinne Koper 
najokrutniejszego barbarzyń- nika, Ł stary Kraków — nvia- 
stwa faszystowskiego zalała sto uniwersyteckie Kopernika 
Już całą Europę, gdy imperia — j prastara Warmia, w któ- 
lizm hitlerowski w swym oblę rej Kopernik z wieży pracow- 
dzie chełpił się niepodzielnym ni Fromborskiej budował i 

tysiącletnim panowaniem sprawdzał swoją rewolucyjną 
nad narodami, które już ujarz teorię — Warmia, której także 

bronił przed najazdem krzyżac 
kim.

Cały naród polski obchodzi 
rocznicę kopernikowską wraz

................  z rocznicą wspaniałej epoki
krematoriów, a ponury prowo odrodzenia, która rodząc wiele 
dyr największego zdziczenia bojowych postaci —- myślicie-

nego prawa do wolności — 
zwycięskie ruchy społeczne, ru 
chy narodowego i społecznego 
wyzwolenia.

Jeżeli sprawdziło się coś z 
tego, co mówili ówcześni 
wstecznicy, porażeni ciosem 
kopernikowskiej hiyślj bada w 
czej, która godziła śmiertelnie 
w ideologię stanowiącą podwa 
linę ustroju społecznego, opar­
tego na niewoli, ciemnocie i 
feudalnym wyzysku — i wma 
wianiu przez teologię niezmrlen 
ności losów ludzkich — to sło­
wa jednego z czołowych przed 
stawicieli ówczesnej reakcji, 
który powiedział:

„Pomysły Kopernika mogą 
zrodzić gorsze teorie, aniżeli 
nauki Kalwina i Lutra“ .

I  rzeczywiście — przyszły o- 
parte na naukowym poglądzie 
na świat i na wierze w czło­
wieka. zbawienne dla ludzkoś­
ci teorie wolności i sprawie­
dliwości społecznej i przyszła 
zwycięska epoka realizacji 
tych teorii, epoka walki o zrzu 
cenie jarzma wyzysku i ucis­
ku. o pokój między narodami, 
epoka budownictwa nowego 
życia, epoka, w której i  nasze­
mu pokoleniu przyszło żyć £ 
działać, epoka, której zwycięs 
ką awangardą i niezwyciężo­
ną redutą jest kuźnia socjaliz­
mu, twierdza pokoju, wielki 
Związek Radziecki. Żyjemy w 
epoce o 500 lat odległej od te­
go celnego kopernikowskiego 
wystrzału w ponury gmach 
feudalnego porządku na ziemi 
i na niebie, którego echa po

dziś dzień noszą się po świę­
cie, w epoce, w której Koper­
nik z 1400 -  setnych lat jest 
nam równocześnie tak 'bliski, 
jak bliskie naszej epoce jest 
wszystko, co jest zwycięskim 
dorobkiem ludzkości na dro­
dze walki o prawdę będącą 
nierozerwalną częścią walki o 
wyzwolenie człowieka, na dro­
dze wolności i  pokoju

Bliski był Kopernik wszyst­
kim, którzy w minionych wie­
kach podejmowali reformator 
ską śmiałą .nyśl j rzucali wyz 
wanie siłom ciemnoty — i 
władcom świata opartego na 
ciemnocie.

Spalony w 57 lat po śmierci 
Kopernika na stosie inkwiży- 
c ji wielki włoski filozof Gior- 
dano Bruno tak pisał w wier­
szu pod tytułem: „O światłości 
Mikołaja Kopernika“ .

„Ciebie sławię, rozumu czci­
godny wybrańcze, którego ge­
niusz lśni, nieskalany wieku 
ciemnego ohydą, którego słów 
nie został przygłuszon zuchwa­
łym poszmerem hałaśliwej głu 
poty, o Koperniku szlachetny. 
Wielkie dzieło twe pchnęło 
nam ducha w łata dalekie, co 
zmysłami, rozumem poczyty­
wałem za obce, to dziś, ujmu­
ję rękoma i  dzierżę jako od­
kryte“ .

Znakomity polski uczony 1 
pedagog, matematyk — Jan 
Śniadecki tak pisał w późnych 
latach dziewiętnastego wieku
0 nieśmiertelności dzieła Ko­
pernika:

„Zgoła cały porządek prac
1 dociekań snuł się i wywinął

mdl i  nad całym światem któ­
ry zamierzał ujarzmić, gdy 
nasz naród ociekał krwią naj­
lepszych, gdy nasza ziemia dy­
miła kominami hitlerowskich

1 barbarzyństwa głosił hasło 
ludobójstwa, hasło zniszczenia 
narodu polskiego i  innych na­
rodów jako konsekwencje ra-
sizmu i  imperializmu... Dżia- ludzkości.

li. pisarzy, uczonych i arty­
stów — zrodziła wśród nich 
największego — Kopernika, 
który stał się własnością całej

ło się to w ogniu nawałnicy hi 
tlerowskiej, która w drodze

Toteż czcimy dziś jego dzie 
łc wraz z całą ludzkością, któ-

do panowania nad światem rą Kopernik swoim odkry- 
starła się z największą w ciem uwolnił z pęt średnio- 
swych niecnych planach prze- wiecznej, feudalnej teologii, z 
szkodą, z potężnym Krajem pęt dogmatów, które mówiły o 
Rad. Wówczas radziecka Aka niezmienności świata _ i jego 
demia Nauk, w tym niełat- praw, o niezmienności losów 
wym czasie dzierżąc wysoko człowieka.
sztandar postępowej nauki — 
sztandar nauki służącej kultu­
rze, sztandar humanizmu

Raz przez Kopernika rozer­
wane w dziedzinie budowy 
wszechświata nigdy te pęta

także i za nas — za ojczyznę nie mogły już skrępować ludz 
Kopernika, święciła 400-lecie kiej zwycięskiej myśli, stale
śmierci wielkiego Polaka. dążącej naprzód, ani ludzkich

Wówczas — dziesięć la t te- czynów, lud# wyzwolonych, lu 
mu — zjednoczyły się na świe dzi twórców własnego losu, 
cie wszystkie narody miłujące urządzających i przetwarzają- 
wolność — kraje, które mimo cych świat, ani zrodzonego z 
dzielących je*, .różnic ustrojo- kopernikowskiego przełomu, 
wych i politycznych umiały naukowego poglądu na świat.
wbrew przeszkodom stawia­
nym przez najbardziej zdztoza

Dlatego to imię Kopernika 
jest czczone jako sztandar wal

łe koła wielkiego kapitału, 0 prawdę, o swobodę myśli, 
wspólnie zwalczyć największe, 0 rozwój nauki w służbie ludz 
jakie dotąd ludzkości zagraża- kości, 0 postęp przeciw wstecz 
lo niebezpieczeństwo i znisz- nictwu i ograniczeniom myśli, 
czyć hitlerowską nawałnicę jakie narzucają wsteczne kla- 

Rozgromienie faszyzmu ura- Sy społeczne broniące zaciekle 
towało kulturę europejską od swoich przywilejów do wyżys 
groźby zagłady, uchroniło ją ku i pasożytnictwa 
przed wtrąceniem w odmęt Dlatego to naród nasz czcząc 
średniowiecznej ciemnoty. _ wielkiego Polaka — Kopernika 

Dzięki historycznym zwycię przybliża równocześnie ku so- 
stwom sił postępu w r. 1945 na bie cąlą epokę polskiego odro- 
stąpliło poskromienie zdzicze- dzenia, która go zrodziła, jego 
nia i barbarzyństwa, które i  wielkich sławnych myślicieli 
dziś znów, niestety — wycho- politycznych. reformatorów 
dzi ze swych legowisk i  zmie- społecznych, pisarzy i poetów, 
rza podstępnie, ale wytrwale wybitnych twórców polskiej 
do tego, aby korzystając z po- myślj politycznej, wybiegają- 
mocy swych nówych protekto cych swoim znaczeniem poza 
rów znów zatopić w brudnych granice Polski, twórców pol- 
i krwawych odmętach cały do sfciej kultury z epoki odrodzę
robek cywilizacji.

Jakąż dużą wymowę ma
nla, bojowników o sprawiedli­
wość, o postępową pozycję Pol

fakt, że dziś. w 10 lat po tam ski, o naprawę Rzeczypospoli- 
tym roku — postać i dzieło tej, o lepsze obyczaje społecz- 
Mikołaja Kopernika czci wraz ne przeciw nieśprawiedliwo- 
z nami cala ludzkość na wez- ściom i uciskowi, 
wanie Światowej Rady Poko- Nie pomogły stosy tnkwizy- 
ju. . cji. więzienia ani prześladowa

Tak oto najwspanialszy i nia, jakim i magnateria i 
najszlachetniejszy ruch. jaki wstecznictwo długo jeszcze ści 
ogarnia dziś cały świat, wszy- gały wolną myśl koperntkow- 
stkich ludzi dobrej woli, bez ską, jakimi potem ścigały lego 
względu na przekonania, ruch zwolenników i. kontynuatorów, 
walki o pokój, ruch, który jak jakim i do dziś w witóu kra- 
potężna tama wyrasta na- jach usiłują ścigać zrodzone z 
przeciw nowej fali kno- naukowej twórczej pasji ba- 
wań wojennych, wypy- dawczej, zrodzone z poczucia 
chających znów na w i- godności ludzkiej i przyroęjzo-

1V imię utrzymani« ilnhrosąsieilzkicb

stosunków o raz utrzymania p u kuj u

i  bezpieczeństwa

rząd radziecki oświadcza 
że nie ma żadnych 

roszczeń terytorialnych 
wobec Turcji

MOSKWA PAP. Agencja 
TASS donosi:

Dnia 30 maja br. minister 
spraw zagranicznych ZSRR 
Mołotow złożył ambasadorowi 
Republiki Tureckiej p. Hoza- 
rowl oświadczenie następują­
cej treści:

„Rząd radziecki, zajmując 
się ostatnio sprawą stosunków 
ZSRR z państwami ościenny­
mi, zwrócił m. in. uwagę 
również na stan stosunków ra 
dziecko -  tureckich.

Jak wiadomo, w związku z 
upływem terminu ważności 
układu radziecko -  tureckiego 
z r. 1925, sprawa uregulowania 
stosunków radziecko -  turec­
kich poruszana była przed k il 
ku laty w oficjalnych rozmo­
wach przedstawicieli obu 
państw. W rozmowach tych f i­
gurowały niektóre roszczenia 
terytorialne Ormiańskiej SRR 
i Gruzińskiej SRR wobec Tur­
c ji jak również wysuwane 
przez rząd radziecki uwagi do 
tyczące usunięcia możliwego 
zagrożenia bezpieczeństwa 
ZSRR od strony cieśnin czar­
nomorskich. Koła rządowe i 
społeczne Turcji przyjęły to 
boleśnie, co w pewnej mierze 
nie mogło nie wpłynąć na sto­
sunki radziecko -  tureckie. •

W imię utrzymania dobro­
sąsiedzkich stosunków oraz u- 
mocnienla pokoju i bezpieczeń 
stwa rządy Armenii i  Gruzji 
uznały za możliwe zrezygno­
wać ze swych roszczeń tery­
torialnych wobec Turcji. Co 
się tyczy sprawy cieśnin, to 
rząd radziecki zrewidował 
swój poprzedni pogląd w tej 
kwestii i  uważa za możliwe za 
pewnienie bezpieczeństwa 
ZSRR od strony eieśniń na w» 
runkach, które będą w jedna­
kowym stopniu możliwe do 
przyjęcia zarówno dla ZSRR 
jak i Turcji.

Tak więc, rząd radziecki o- 
świadcza, iż Związek Radziec­

ki nie ma żadnych roszczeń te 
rytorialnych wobec Turcji.**

18 lipca br. ambasador turec 
k i p. Hozar odwiedził ministra 
spraw zagranicznych ZSRR 
Mołotowa i  złożył mu 
w imieniu rządu tureckiego na 
stępujące oświadczenie:

„Rząd Republiki Tureckiej 
zapoznał się z tekstem oświad 
czenia odczytanego i  przekaza 
nego 30 marca 1953 r. przez 
jego ekscelencję p. Mołotowa, 
ministra spraw zagranicznych 
Związku Socjalistycznych Re­
publik Radzieckich ambasado 
rowi Turcji w Moskwie.“

Po przytoczeniu podanego 
wyżej tekstu oświadczenia rzą 
du radzieckiego, rząd turecki 
stwierdza:

„Rząd Republiki Tureckiej 
z zadowoleniem przyjmuje do 
wiadomości! oświadczenie rzą­
du Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich, iż ZSRR 
nie ma żadnych roszczeń tery 
tonalnych wobec Turcji.

Rząd Republiki Tureckiej o- 
świadcza, że troska o utrzyma 
nie dobrosąsiedzkich stosun­
ków oraz o umocnienie poko­
ju  i  bezpieczeństwa, o czym 
wzmiankuje powyższe oświad­
czenie rządu radzieckiego, 
zgodna jest całkowicie z tą 
troską, którą zawsze wykazy­
wała i wykazywać będzie Tur 
cja.

Rząd republiki uważa za ko­
nieczne podkreślić w związku 
z tym, że sprawę cieśnin czar­
nomorskich, jak to zresztą jest 
wiadome rządowi radzieckie­
mu, regulują postanowienia 
konwencji w Montreau“.

* DONOSZĄ z Oslo, żę król 
Haakon rozwiązał parła...ent 
norweski w związku z upły­
wem jego 4-letniej kadencji. 
W dniu 12 października odbę­
dą się wybory do nowego par­
lamentu.

z nauki Kopernika dobrze roz­
ważonej i zgłębionej.

Winien więc wiek teraźniej­
szy Kopernikowi nowy ruch 
i  praw'dziwy kierunek nadany 
myślom ludzkim w poznawa­
niu ciał niebieskich: winien 
mu wiele najwalniejszych wy­
nalazków, które z dochodze­
nia i uwagi biegu ziemi wy­
padły: winien mu drogę ana­
logii w fenomenach i przyczy­
nach, z której powstała naj­
większa część wiadomości dzi­
siejszych: winien mu na ko­
niec cały plan i porządek nau­
ki, podług którego ułożyły 
w astronomii prace dzisiejszy 
1 prace nastąpić mających 
wieków.

Kiedy więc z chlubą i za­
dziwieniem zatrzymamy dz.iś 
uwagę w astronomii nad po­
jęciem ludzkim, okrytym bla­
skiem wiadomości, daleko 1 
szybko się rozchodzącym, w 
przybytku chwały i nieśmier­
telności zobaczymy Keplera, 
Newtona i cały po nich itjący 
szereg wielkich ludzi, jąko roz 
niecających pierwszą iskrę 
światła, którą Kopernik rzu­
cił v  ciemnościach fizyki nie­
bieskiej.

W paśmie przemian i zni- 
komości rzeczy ludzkich dwa 
tylko są źródła rzetelnej, 
trwałej i dobroczynnej chwa­
ły człowieka: dzieła sprawied­
liwości, którymi się tworzy, 
utrzymuje i  zdobi porządek 
towarzyski, i wynalazki, któ­
re doskonaląc siły i  władze 
ludzkie, odslariiają nam porzą­
dek fizyczny świata“ .

I  jakże mocno ł blisko 
wszyscy ludzie wierzący w po­
stęp i  walczący o pokój i  wol­
ność, wszyscy wierzący i wal­
czący o zwycięstwo ludzkiej 
wolnej, twórczej, badawczej 
myśli — i  solidarnego, twór­
czego wysiłku walki o lepszą 
i szczęśliwszą przyszłość ludz­
kości, przeciw ciemnocie i  za­
cofaniu, jakże mocno i głębo­
ko odczuwają, że tak jak na 
zwycięstwo naszej epoki skła­
da się dorobek myśli ludzkiej 
— takich jak Mikołaj Koper­
nik — tak i  my walczymy o 
zachowanie 1 rozwinięcie dla 
dobra ludzkości wszystkiego, 
co stworzyła dotychczas cywi­
lizacja 1 tacy jak Mikołaj Ko­
pernik.

Losy wiekopomnego od­
krywcy, Mikołaja Kopernika 
pokazują, ile w różnych epo­
kach było sił wstecznych i 
ciemnoty — ile płonęło stosów, 
które usiłowały zdławić dążą­
cą do poznania, do prawdy, 
do postępu, wolną myśl ludz­
ką i nie potrafiły jej, wyso­
kiej jak o rli lot, dosięgnąć.

Niechaj życie i  dzieło Ko­
pernika będzie wezwaniem 
dla wszystkich uczciwych lu­
dzi stojących na straży kul­
tury i  cywilizacji, aby nie do­
puścić do rozpętania żywiołów 
wstecznictwa, zdziczenia i  
zniszczenia, aby wolna i ba­
dawcza myśl ludzka mogła 
coraz bardziej torować drogą 
ludzkim czynom, ludzkim do­
konaniom, ludzkiej woli zbu­
dowania lepszego życia i  lep­
szego świata, ludzkiej woli 
zachowania pokoju.

Czcząc wielkiego tytana 
ludzkiej myśli — Mikołaja 
Kopernika, przejmując cenne 
dziedzictwo bogatych myśli 
reformatorów społecznych i 
cenną spuściznę postępowych 
walk i wyzwoleńczych dążeń 
epoki Odrodzenia — uczyńmy 
wszystko, aby piękną i cenna 
naszą spuściznę, nasze dziedzic 
two, dziedzictwo całej postę­
powej myśli ludzkiej oprawić 
w mocne ramy naszych dzi­
siejszych dokonań, aby budu­
jąc ustrój sprawiedliwości spo 
łecznej i  walcząc o umochie- 
nie pokoju między narodami 
Iść naprzód i zwycięsko drogą, 
którą torowali geniusze ludz­
kiej, zwycięskiej myśli i ofiar­
ne wysiłki spętanych dawniej 
mas ludowych, aby realizować 
sprawiedliwość, wolność i po­
kój, aby budować życie godne 
nowoczesnego człowieka, aby 
budować szczęśliwą przyszłość 
naszego narodu, aby wraz z 
Innymi narodami walczyć o 
szczęśliwą przyszłość całej 
ludzkości, której szczęście 1 
przyszłość zależy od świado­
mości, ofiarności najszerszych 
rzesz, której pr: -‘ość jest w 
rękach milionów prostych lu­
dzi.
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PROGNOZA POGODY
D,OSC pogodnie, ze wzrostem  

zachm urzen ia aż do w ys tąp ien ia  
deszczu. Tem p. od 14—22 st. C. 
W ia try  z k ie ru n k ó w  po łud n .- 
ząch. od 3—7 m  na sek.

TE Ą TR  P O LS K I — n ie czynny. 
T E A TR  W SPÓŁC ZESN Y — n ie ­
czynny.
COLOSSĘUM — ,, Ś lu b u je m y “  — 
doda tek „M is trzos tw a  E u ro p y  w  
boksie“  — g. 16.30. 10.30. 20.30. 
R A Ł T Y K  — „ Z  cesa rsko-kró lew ­
sk ich  czasów — opow iadań k i lk a “  
w /g  j .  Haską g. 16,30. 13,30, 20,30, 
M ŁO D A  G W AR D IA — ,Dum na
Królewna** g 16 30 18.30, 20,30. 
P IO N IER  — „Poszukiw acze zlO ’ 
ta "  g. 15, 18. 21. „B ez tro sk ie  la . 
ta “  g. 13. 14 P rzegląd f i lm ó w  do­
k u m e n ta ln ych  g. 17. 20.
H U T N IK  — „N ow y dom“ -  g 
18. 20.
P R Z Y JA Ź Ń  — „S za lo ny  lo tn ik “  — 
g. 18. 20.
I M A J  — „ A  po sobocie je s t n ie -

Radio
W TO R E K, dn ia  21 lip ca  1853 r.
W iadom ości g.: 5.05. 6.30, 7.55,

*2.04, 17. 21, 23.50. 
t.s8 stąn pog; 7.50 p ro g r. d n ia ; 11.45 
„G łos m iją  k o b ie ty " ;  12.15 „N a  
iw o js k ą  n u tę " ;  12.45 aud. d la  w s i; 
13 m uz. ro z r; 13.15 m uz. ro z r ; 13.25 
m u?, po lska ; 14 p ro g r. d n ia ; 14.05 
ln f ;  14.10 konc. so l; 14.40 m uz. o- 
pet-etk; 15.09 kom . o stan ie  w ód ; 
35.10 „Szósta b a te ria "; 15.30 d la  
dzieci — pog. p t. „J a k  się zw yc lę  
ża " ; 16 p io sen k i różnych na rodów ; 
16 t ra n s m is ji uroczystego posiedzę 
n ia  Sto łecznej R ady N arodow e j 
19 konc. m uz. p o ls k ie j; 20.30 aud 
a la  zagr; 21.30 aud. d la  ząg ran icy ; 
22.30 — 24 aud. d la  ząg rąn icy .

R O ZG ŁO Ś N IA  S ZC ZE C IŃ S K A
6.15 om ów. p ro g r. lo k ; 6.17 muz. 

p o r; 6.20 „W y k o n a j p la n  z nadw yż 
k ą " ;  6.23 m uz.; 8 m uz; 8.05 „R a ­
d io w ęz ły  przed m ik ro fo n e m "; 13.10 
ry b . serw is zalew ; 13.55 k o m u n ika t 
lo k ;  16.20 konc. o rk . rozg ł. szczec; 
17; „ J u re k  z ro z u m ia ł" — słuch, 
m łodz.; 17.20 „O d  m e lo d ii do m e­
lo d i i" ;  17.30 „ Z  życ ia  P a r t i i " ;  17 40 
d. c.' „O d  m e lo d ii do m e lod ii ';  
17.50 w iad . rad . Pom. Zach ; 20 „N o  
w a w ieś“ : 20.10 m uz. ro z ryw ko w a : 
20.20 „ Z  p o rtó w  i m ó rz " ; 22 u tw . 
in s tru m e n t; 22.20 ry b . serw is  m o r­
ski.

Szczecin
przed wielkim Świętem

ŚCIANACH gmachów wykwitly lipcowe 
^ ’ To biało - czerwone 1 cze rwone flagi. Szcze 
towuje się do wielkiego święta.

rumieńce, 
flagi. Szczecin przygo-

Zobowiązania
lipcowe
pomyślnie
wykonuje
Szczecińska
Wytwórnia
Farb i Lakierów

CZOŁO załogi Szczeciń- 
’  skiej Wytwórni Farb i La­

kierów wysuwają się pracownicy 
działu produkcyjnego, którzy w 
Czynie Lipcowym zobowiązali się 
wykonać plan produkcyjny o je­
den dzień wcześniej, podnieść 
dyscyplinę pracy i pracować me­
todą oszczędnościową.

-  Pomożemy PGR-om w ak­
cji żniwno-omłotowej i w cią­
gu 6 dni po nadejściu zlece­
nia, wyślemy farbę i lakier dla 
Nowej Huty -  tak brzmi zobo­
wiązanie robotników.
Załoga z nadwyżką realizuje 

swój Czyn Lipcowy. Jedna tylko 
zmiana działu produkcyjnego za­
miast 5 ton — jak głosiło zobo­
wiązanie — wyprodukowała 5 ton 

00 kg farb i lakierów. War­
sztat mechaniczny wykonał o je­
den dzień wcześniej prybalcówkę.

Część załogi pracuje metodą 
SAJA -  „Ja nie wypuszczę bra­
ku".

Wśród pracowników działu pro 
dukcyjnego wyróżniają się — Ma­
ria Kogut, Sadkiekerska i Kru­
szyński, którzy wykonują około 
150 proc. nolmy.

Wracają dzieci
z Międzywodzia

piERW S3«X_ .tu rp u s  ko lo n ii le t­
n ic h  dobiega końca. D zieci 

p ra co w n ikó w  Zarządu P o rtu , k tó re  
p rze byw a ły  w  M ię dzyw o dziu , w ra  
ca ją  ju ż  tye czw arte k, 23 , bm . o 
godz. 20. Rodzice mogą w y jś ć  po 
n ie  na dw orzec g łó w ny .

PIĘKNIE wygląda ulica 
Obrońców Stalingradu, obra­
mowana flagami narodowymi, 
zawieszonymi na białych masz 
tach. Ładnie udekorowany jest 
fronton gmachu dyrekcji BOR 
na placu Lotników.

Najładniej jest jednak na 
Wałach Chrobrego. Na gma­
chu Woj.RN umieszczony zo­
stał orzeł piastowski. Pod nim 
dwie daty: 1944 — 1953. Obok 
portrety Prezesa Rady M ini­
strów — Bolesława Bieruta i 
Marszałka Polski — Konstan­
tego Rokossowskiego. Na na­
brzeżu pasażerskim, pod tara­
sem. ustawiona została trybu­
na. Nad trybuną las sztanda­
rów. Jutro przejdzie tędy de­
filada sportowców — pochód 
radości i siły młodego pokole­
nia.

Szybko dekoruje się aleja 
Woj. Polskiego i sąsiednie u li­
ce. Bardzo ładnie udekorowa­
no gmach Polskiego Radia i 
Wojewódzkiego Komitetu Kul­
tury Fizycznej.

Wielu mieszkańców przystra 
ja swoje balkony i okna miesz 
kań. Powiewają na wietrze na 
rodowe sztandary W zakła­
dach pracy toczy się bitwa o 
wykonanie planów i lipcowych 
zobowiązań. Robotnicy huty, 
Stoczni Szczecińskiej, Szcze-' 
eińskich Zakładów Włókien 
Sztucznych, SZPO i innych de 
korują swoje fabryki.

Szczególnie uroczyście przy­
gotowują się do święta stocz­
niowcy. Jutro wodować będą 
nowy, przedterminowo wybu­
dowany, statek — dumę całe­
go Szczecina.

„Niech żyje 22 Lipca — śwlę 
to zwycięstwa ludu polskie­
go" — takie hasło zawiesili 
stoczniowcy nad wejściem do 
swego zakładu.

Szczecin przygotowuje się do 
wielkiego święta, (jn)

Każda złotówka zło­
żona w P. K. O. daje 
korzyść Tobie i  Pań­
stwu.

Już dziś
rozpoczyna się
obchód Święta 

Lipcowego
zakładów pracy złożą wień 

ce przed pomnikiem „Wdzięcz­
ności" i na cmentarzu central­
nym. Przy pomniku i grobach 
żołnierzy poległych w walkach 
o wyzwolfenie Szczecina warty 
honorowe będą pełnić ZMP-ow- 
cy i żołnierze.

O godz. 18 w Teatrze Współ­
czesnym rozpocznie się uroczy­
sta sesja Wojewódzkiej i Miej­
skiej Rad Narodowych.

Po sesji -  w części artystycz 
nej wystąpią aktorzy teatrów i 
zespoły świetlicowe.

Jutro, w dniu święta o go­
dzinie 9 kolumny młodzieżowe i 
sportowe zbiorą śię na Jasnych 
Błoniach. Następnie przejdą u- 
licami Jedności Narodowej, 
przez pl. Żołnierza, pl. Hołdu 
Pruskiego, ul. Bankową, Kapi­
tańską na Wały Chrobrego, 
gdzie przemaszerują przed try­
buną.

Po południu w trzech punk­
tach miasta (Wały Chrobrego, 
plac w Stołczynie i plac w Zy- 
dowcach) odbędą się o godz. 
17 imprezy artystyczne, a o 
godz. 19 — zabawy ludowe. W 
razie niepogody -  imprezy zo­
staną przeniesione do hali spor 
towej i Domu Młodego Robot­
nika w Żydowcach.

Wszystkie miejsca imprez bę­
dą zaopatrzone w stoiska Do­
mu Książki oraz Centrali Prze­
mysłu Ludowego i Artystyczne­
go.

O godz. 21 na Wałach Chro­
brego i w Stołczynie zostaną 
wyświetlone filmy.

W krótce zaw ody  
radiotelegraficzne

"1 A R Z Ą D  W o jew ó dzk i L ig i P rzy 
Ł  ja c ió t Żo łn ie rza  o rg an izu je  26 

lip ca  b r. zaw ody rad io te le g ra fic z ­
ne, k tó re  będą e lim in a c ja m i do za­
w odów  cen tra ln ych , organ izow a. 
n ych  przez Zarząd G łów n y  L ig i 
P rz y ja c ió ł Żo łn ie rza  w  W arszawie.

W  zawodach m ogą b rać ud z ia ł 
L P Ż -to w cy , k tó rz y  w  ciągu ostat 
n ic h  4 la t n ie  p ra cu ją  w  zawodzie 
rad ioopera torów .

W  uroczystym  n astro ju  
odbyły się Akademie Lipcowe
w szczecińskich zakładach pracy

(DOKOŃCZENIE ZE STB. 1)
Y \7  Ś W IE T L IC Y  SZPO zebra ły  siQ m aszyn ia rk i. ręczn ia rk i,
'  * zespoły krojowni, cała załoga zakładów.
Dyrektor administr. BOBRO WSKI w swoim referacie po­

wiedział;
— IX  roczn icę M an ifes tu  P K W N  nlęc ie Ich  przyn iesie w ie le  doda lko 

1 I  roczn icę uch w ale n ia  naszej w ych  kom binezonów . Czynem  pró 
K o n s ty tu c ji — p o w ita ła  załoga sze d u k c y jn y m  załoga nasza spłaci 
reg lem  zobowiązań p ro d u kcy jn ych , d łu g  zac iągn ięty  wobec państwa W 
Ostateczne Ich  zrea lizow anie p rzy  ro ku  ub ieg łym , 
niesie zakładom  5.654 ponadpiano
w ych  kom b inezonów  oraz oszczęd- Zasłużone przodownice pra
ilość 410 ig ie ł i 9.00# m n ic i. W ie le  . , ‘ _____ ,.
sekc ji zam eldow ało Już o zrea lizo - cy otrzyma.y nagi ody. Sekcyj 
w an iu  zobowiązań. Zobow iązania na Rozalia SROMĘK przyjęła 
pierw sza w yko n a ła  sekcja ob. I -  / mieniu «woiei brygady pro
gnaS. da jąc 498 kom b inezonów  po- w  L n n e m u  s ” UJ,e l . 
nad p lan. M a szyn ia rk i te j brygady porzec przechodni dla najlep- 
po s ta no w iły  do końca m iesiąca szego zespołu W WOjCWÓdK-1.1 t w . ^szyć ponad plan po 3 kom b inezony 
dzienn ie. 426 ro b o tn ic  SZPO stanę­
ło  na w arta ch lipco w ych . Zaciąg-

3 wozy 
tramwajowe 
i 1 autobus
- to wynik
zobowiązań
załogi MPK

zaciągnęło warty lipcowe 960 
robotników. Załoga warsztatów 
wykonała już w 90 proc. podjęte 
zobowiązania.

Wszystkie działy współzawodni­
czą między sobą. Ich wspólnym 
celem było oddanie przed termi­
nem do użytku, po kapitalnym re 
moncie, 3 wozów tramwajowych i 
jednego autobusu.

Do wykonania tego zobowiąza­
nia przyczynili się ślusarze z bry­
gady Antoniego SKRZYPKA, bry­
gada remontowa Romana ZEGA- 
LICKIEGO w zajezdni Pogodno, 
dział obróbki maszynowej, w któ­
rym nad wyremontowaniem tokar­
ni pracował ofiarnie Józef GO­
ŁĘBIOWSKI oraz załoga lakierni.

W najbliższych dniach nowy 
autobus marki „Bussing" oraz 
cztery lśniące wozy tramwajowe 
wyjadą na ulice naszego miasta.

(zab)

11 Pracownicy poszukiwani j |
W oźnicę do k o n i z a tru d n i Budow lane Przed 

s ięb io rs tw o Pow ia tow e w  Szczecinie. W ynagro­
dzenie w /g  uk ła d u  zbio row ego p ra cy  w  budow ­
n ic tw ie  IV  g ru p y . Zgłoszenia w  S ekcji Perso­
na ln e j, Szczecin, u l. Tw ardow skiego 1 (koło 
dw o rca  Tu rzyn ). 3191/G

K ie ro w n ik ó w  zaopatrzen ia — Oddz. Zaop. Ro­
botn iczego, te ch n ikó w  pom ia row ych  — geodetów, 
k ie ro w n ik ó w  sto łów ek, m a js tró w  budow lanych 
1 d rogow ych oraz m a js tró w  I m echan ików  sprzę­
tu  budow lanego, z a tru d n i na tych m ia s t Szczeciń­
skie Z jednoczen ie Robót L ą d o w o -In ż y n ic ry j-  
nych , S /rze c in , u l. M a te jk i n r  8. Zaangażowani 
p ra cow n icy  zaszeregowani zostaną w ed ług prze 
plsów  uk ła du  zb io row ego obow iązującego w  Tn 
d o w n ic tw le  P rzem ysłow ym . R e fie k tan c l na w y ­
jazd w te ren o trz y m u ją  doda tkow o d ie ty  1 Orl-
!ln tn e  zaopatrzenie we w łasnych sto lów kaeh.

lieszkan ie  d la  ty c h  p ra cow n ikó w  zapewnione. 
Zgłoszen ia k ie row a ć  do dz ia łu  k a d r  Z je d n o ­
czenia. 837-ti

golną zna jom ości:, ------ ---------- .
ro r ią g ó w  z p ra k ty k ą  i Z spawaczy autogenlcz- 
nych na w ysok ie  c iśn ien ie  z a tru d n i n a tych m ia s t 
Stocznia Szczecińska. Zgłoszen ia p rz y jm u je  
p z ia l K adr. u l. H u tn icza  1. 817-K

M u ra rz y  1 ro b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  
z a tru d n i n a tych m ia s t na budow ach w  m . Szcze­
c in ie  M ie jsk ie  P rzeds ięb iors tw o Rem ontowo- 
B udow lane Szczecin — Z d ro je , u l. Jaśm inow a 
4. Płaca w /g  uk ła d u  zbio row ego w  b u do w n ic ­
tw ie . *SG-K

K ie ro w n ik ó w  s to łó w k i na w y ja zd , kon tys tkę , 
k ie ro w n ik a  la b o ra to r iu m  oraz op era torów  sprzę 
tu  średniego z a tru d n i n a tych m ia s t P rzeds ięb ior­
stw o R obót K o le jo w y c h  n r  11 w  Szczecinie. 
Zgłoszenia p rz y jm u je  D zia ł Persona lny p rzy  n i. 
K aszubsk ie j n r  13. S67-IC

G łów nego księgowego 1 ks ięgow ych za tru dn i 
W ojew ódzk ie  Przeds ięb iors tw o H u rtu  Spożyw ­
czego w  M ię dzyzd ro jach . Zgłoszen ia : Szczecin, 
Św ierczewskiego 16. po kó i »1 lUb M iędzyzd ro je  
u l. Z w yc ię s tw a  48.

Zaopa trzen iow ców  sam odzie lnych z do b rym i 
k w a lif ik a c ja m i ze zna jm ością e ko no m ik i zaopa­
trze n ia  ( gospodarki m a te ria łow e j oraz inspe.uo 
r i  ubezpieczeń rzeczowych z zakresu spraw* lą ­
dow ych 1 m orsk ich  z a tru d n i n a tych m ia s t Cen­
tra ln y  Zarząd R ybo łów stw a M orsk iego. Zgłosze­
n ia  k ie row ą c  na adres: Szczecin, W a ły  C hrob re­
go 1, p o kó j 75 — D z ia ł K a d r. 830-K

1 te chn ika  m echan ika  - w arszta tow ca , te ch n i­
k ó w  i  m a js tró w  do ro b ó t san ita rn ych  oraz Izom  
to ró w . za tru d n i Z jednoczen ie B u do w n ic tw a  
M ie jsk ie go  — Szczecin, Zarząd I I I .  In s ta la cy jn y , 
u l. W !. Le n in a  (dawna .Jcdn. N a rodow e j) n r  42, 
I I I  11 Zgłoszenia p rz y jm u je  Sekcja Personalna, 
p o kó j n r  67. _________  3165-r>

Pomoc kuchenną na w y ja zd  do M iędzyw odzia 
za tru d n i na tych m ia s t KSW „P rasa “  w  Szczeci­
n ie . Zgłoszenia, a l. W ojska Po lskiego 29, po kó j <.

Obwieszczenia
Zarząd W o jew ó dzk i L ig i K o b ie t kom u n iku je , 

ż*» b iu ra  sw o je  p rzen iós ł z u l. Jedności N aro­
dow ej 31 na a i. P iastów  1 ,1 1  p ię tro ; jednocze­
śn ie  k o m u n ik u je , że poradn ia  prawno-spolecz- 
na  je s t rów n ie ż  przeniesiona na  a l. P iastów  1, 
I I  p ię tro  i je s t czynna w każd y  poniedz ia łek  od 
go dz in y 18—20. 3213-G

WIĘKSZE WYGRANE
VII Krajowej Loterii Pieniężnej 

2 dzieri ciągnienia 3-go rzutu
Wygrana zł 40.000 padła na Nr

32262
Wygrane po zł 20.000 padły na Nr 

Nr 91268 96370
Wygrane po zł 10.000 padły na Nr 

Nr 21375 39230 56875
Wygrane po zł 5.000 padły na Nr 

Nr 8203 14323 23624 39077 53989 
64947 89948 91872 95587 112343

Wygrane po zł 2.000 padły na Nr 
Nr 10506 19780 22933 27005 27758 
33269 36234 39488 41613 44583 45410 
47258 49429 62627 63042 64476 64865 
65744 74243 83256 89466 94971 «3521 
115814

Wygrane po zł 1.000 padły na Nr 
Nr 952 6739 7114 9774 11754 15812 
17064 17890 18360 20983 21884 28901 
29429 30668 30809 34361 34784 36413 
41039 43132 43345 44323 45855 49157 
52720 54653 56847 60209 60665 60661 
61527 62078 63993 64990 66927 72358 
77533 79992 80006 81018 81539 84324 
85013 86327 87530 87555 88502 89513 
91537 94011 95132 96115 97688 98260 
93988 100014 102220 106Ö87 103771 
112053 114235 115917 119703

Ogłoszenia drobne

G A B IN E T  de n tys tyczny  
d r  F iksińSkiego w  s ierp 
n iu  będzie n ieczynny. 
M ick ie w icza  83—0. 3210-G

PR AC A

GOSPOSIĘ na s ta łe  lu b  
dochodzącą p rzy jm ę  na ­
tych m ia s t. W iadomość; 
a l. W ojska P o lskiego 29. 
I  p ię tro , pok. 2. 2215-G

K U P IĘ  k u p o n y  z . 
czek PK O . Z. B ie rnack i 
Szczecin, Bogusław a 45. 
sklep . 3132-G

S T A N IO L , celo fan s 
m aften tów , l ik w id a c ji 
rów n ie ż resztk i, odpad­
k i — k u p u je  Pracownia 
A rtys tyczn a , B j  dgowcz 
N ak ić ls ka  5 -4 . 851-K

SP RZEDAŻ

R EM O N TUJĘ dom  w  Po 
znan iu , p rzy  ry n k u , po­
szuku je  re fle k ta n tó w  na 
2-poko jow e m ieszkan ie z 
kuch n ią , łaz ienką — sa­
m odzie lne . O fe r ty : B iu ­
ro  Ogłoszeń, Poznań, 
Św ierczewskiego 3, d la  
9992 g. 862-K

LO K A L E

W ILL O W E  m ieszkan ie; 
sześć poko i, w ygody, o - 
g ró de k — zam ien ię na 
m niejsze . T rentow sk ieg o 
"  -  Pogodno. 3201-0

Z A M IE N IĘ  trz y p o k o jo ­
we m ieszkan ie na podo­
bne, w zg lędn ie  na dwa 
poko je , w y łą czn ie  fro n t-  
śródm ieście. 5 L ip ca  6—9 

3208-G

D W A  po ko je  z kuchn ią , 
śródm ieście — zam ien ię 
na t r z y  m ałe  w  ś ródm ie­
ściu lu b  dz ie ln icę . Z w ró ­
cę kosz ty  rem on tu . P ia ­
s tów  53—25. 3209-G

Z A M IE N IĘ  tr z y  po ko je  
z k u ch n ią  M og iln o  (b yd ­
goskie) na podobne w 
Szczecinie. W iadomość: 
Ł o k ie tk a  2—25. 3211-0

Z A M IE N IĘ  2 p o ko je , ku 
chn ia , łaz ienka , gaz. I  
p ię tro , śródm ieście w  Ło 
dzi na je d n o ro d z in n y  do 
m ek  z og ródk iem  w  
Szczecinie. O fe r ty  plsem 

B iu ro  Ogłoszeń. 
Łódź, P io trko w ska  38 
pod „8922“ . 861-K

ZGU BY

P A C T Z K E  Stan is ław ,
syn Telesfora , zgłasza 
zgub ien ie  k a r ty  m e ld u n ­
ko w e j i  odc inka  a n k ie ty  
na o d b ió r dow odu osobi 
stego, w yd a n ych  w  M ię  
ozyzd ro jach  oraz zezwo­
len ia  na p o b y t s ta ły  ~ 
s tre f ie  nadg ran iczne j.

3196-P

Z G U B IO N O  pozw olenie 
prze byw an ia  w  s tre fie  
nadg ran iczne j w ydane 
przez PR N  Ś w inou jśc ie  
na nazw isko Z o fia  M a- 
lach . 3195-P

M E R K 3 Jan zgłasza zg .* 
b ie n le  pozw olenia prze­
b yw a n ia  w  s tre fie  nad­
gra n iczne j. przepustk i 
s ta łe j oraz le g ity m a c ji 
Zw . Zawodowego.

3193-G

Zrzeszenie P ryw a tn eg o  H and lu  ł  Usług 

w  Szczecinie

zaprasza w szys tk ich  członków  

na

Uroczystą Akademią
w  dn iu  21 lip ca  1953 r. o godz. 19.30, w  sali 

SD, a l. P iastów  1. 865-K

Szczecińskie Z ak ła dy  P iw ow arsko • Sło- 
dow nicze poda ją do w iadom ości w szystk im  

odb io rcom  p iw a bute lkow ego t wód gazo­
w ych , że w szelk ie rek lam acje  co do ¡ako. 

ścl dostarczonego przez inkasen tów  tow aru  
— na leży zgłaszać na tych m ia st p rzy  odbio* 

•ze 1 że n ie  na leży przy jm ow ać  w y ro bó w , do 
k tó ry c h  is tn ie ją  zastrzeżenia, iż n ie  odpo­
w iada ją  w ym aganem u s ta nd arto w i. 860/K

K U N IC K I Zenon z g l ł -  ZG U BIO NO
;za zgub ien ie  pozw ole­
n ia  p rzyb yw a n ia  w  s tre ­
f ie  na dg ran iczn e j. 3194-P

D O B R O ŁĘ C K I F ran - 
ciszęk zgłasza zgu­
bien ie  dow odu o- 
sobistego w ydanego 
w  Szczecinie, p rzepustk i 
s ta łe j w yda ne j przez 
Z jednoczen ie B u do w n ic ­
tw a  W ojskow ego oraz le 
g i t y m ic j i  Zw . Z aw odo­
wego. 3197-G

Z G U B IO N O  leg itym a c ję  
służbow ą n r  333/53 na 
nazw isko D anuta Iw a - 
n ia k . 3199-C!

K R Y S T Y N IA K  Edm und 
zgłasza zgub ien ie  prze­
p u s tk i s ta łe j n r  148. w y ­
dane j przez Przedsię­
b io rs tw o  T ransp o rtu  Sa­
m ochodowego Łączność.

3202.~

O N O P IU K  A leksander, 
syn W ładysław a, zgłasza 
zgub ien ie  dow odu o s o l' 
stego 1 k a r ty  row erow e 

3203-i

G N IB A  Józef zgłasza 
zgub ien ie  poświadczenia 
urodzen ia  dziecka wyci- 
nego przez Szp ita l I< li 
n lczn y . J204-C

k a rtę  m e l­
du nko w ą  i  p rzepustkę 
sta łą C entra lnego Zarzą­
du P rzem yślu  M lęsnes- 
na nazw isko Józef Bu rzy 
kow sk i. 3205-0

O L E K  Bogdan zgłasza 
zgub ien ie  odc inka  an k ie ­
ty  na o d b ió r dow odu o- 
sobistego i  pośw iadcze­
n ia  zam eldow ania.

320G-G

ZG U BIO N O  le g itym a c ję  
Szko ły  In ż y n ie rs k ie j n r. 
2180 na nazw isko Z b i­
gn iew  W o jc iechow ski.

3214-G

ZG U B IO N O  z ło ty , m a ły  
dam ski zegarek. U czci­
w y  znalazca proszony 
Jest o z w ro t za w y ru jtre  
dzeniem. N ied z ia łkow ­
skiego 17—10. 3112-G

S P A L C Z Y N S K I F ryde 
r y k  zgłasza zgubienie 
k a r ty  m e ld u n ko w e j w y ­
dane j w  Szczecinie, leg i 
ty m a c ji Zw . Zaw odow e­
go oraz p rze pu s tk i s ta ­
łe j. w yda ne j przez Szc-/ 
c ińską Stocznie Rzecz­
ną. 3207-ti

B U C Z E K  B ron is ław a 
zgłasza zgub ien ie  k a r ty  
m e ldu nko w e j w ydane j 
w  Szczecinie. 3193-G

AKADEMIA W MIID

W s zy s c y  pracownicy
MHD zebrali się na uro­

czystej akademii Lipcowej. Dy 
rektor Zarządu Wojewódzkie­
go MHD — Hieronim SZUJ- 
KOWSKI nakreślił m. in. w 
swym referacie drogę, jaką 
przebył handel uspołeczniony, 
który coraz lepiej zaspokaja 
potrzeby ludzi pracy. Zawia­
domił zebranych, że ZW MHD 
jako trzeci w Polsce wykonał 
przed terminem plan półrocz­
ny, a dyrekcja spożywcza Jako 
pierwsza w Polsce wykonała 
swe zadania.

Nagrodzonych było wielu. 
Kierowniczce sklepu nr 33 
przy ul. Boi. Krzywoustego 
wręczono nagrodę pienliężną. 
Zetempowska brygada sklepu 
w Zdrojach otrzymała propo­
rzec przechodni.

W części artystycznej wystą 
pił zespół „Artosu".

NAJLEPSI AKTYWIŚCI PCK 
ZOSTALI NAGRODZENI

demii lipcowej dotychcza­
sową działalność Polskiego 
Czerwonego Krzyża w  Szczeci 
nie podsumował przewodni­
czący ZM PCK — Adamski. 
Wykazał, że drużyny pielęg­
niarskie i sanitarne ciągle bo­
gaciły gię w doświadczenia, w 
wiedzę fachową j dlatego co­
raz lepiej pracowały 1 wywią­
zywały się ze swych trudnych 
i zaszczytnych obowiązków — 
niesienia pomocy i rady w nag 
łych wypadkach i chorobach.

Dyplomy wyróżnienia otrzy­
mali m. in. przodownik pracy 
RENN, aktywistka pracy spo­
łecznej i  przodownica nauki 
FONVYT, za wzorową pracę 
drużyny sanitarnej — .Tanina 
RAS.

U BUDOWNICZYCH 
OSIEDLI ROBOTNICZYCH

\ U  DYREKCJI Budowy O- 
’ '  siedli Robotniczych w 

Szczecinie odbyła się uroczy­
sta akademia Lipcowa, na któ 
rą przybyli wszyscy pracowni 
cy. Na akademii dyrektor 
DBOR — Rotstein omówił do­
tychczasowe osiągnięcia zało­
gi DBOR. M. in. powiedział:

— Odbudowaliśmy Osiedla 
Robotnicze „wojewódzkie“ ; w 
Dąbiu Szczecińskim, — powie­
dział — zrealizowano budowę 
olombową przy al- Jedności 
Narodowej i budowę wielu in ­
nych objektów gospodarki ko­
munalnej.

Wielu przodujących praco-v 
ników DBOR otrzymało nagro 
dv i  dyplomy wyróżnienia. U- 
roczystość została zakończona 
występami recytatorskimi.

W POLSKIEJ ŻEGLUDZE 
MORSKIEJ

VT A akademii w PŻM sztan- 
*- '  dar przechodni i  dypi°ni 

honorowy otrzymał s/s „K ie l­
ce", który zdobył pierwszo 
miejsce we współzawodnic­
twie I I  kwartału.

Wielu przodującym mary­
narzom wręczono listy po­
chwalne m. in. WOJCIECHÓW 
SKIEMU — kapitanowi stat­
ku m/s „Kopernik", przewod­
niczącemu Rady Oddziałowej 
s/s „Kielce“ — KOWAL­
SKIEMU i mechanikowi STA­
RZYŃSKIEMU.

Poza tym przodujący mary­
narze otrzymali ponad 160 na­
gród książkowych i  90 pienięż­
nych.

«

!>



fui 100 ion zbożu
sprzedali państwu
chłopi pow. gryfickiego
8 RZS-ów i 2 PGR-y 
zakończyły koszenie żyła
SPOŚRÓD wszystkich powiatów naszego województwa, w 

walce o szybkie i  terminowe zakończenie żniw, na jed­
no z czołowych miejsc wysunął się powiat gryficki.

Ambasador ZSRR 
złożył listy 
uwierzytelniające
(DOKOŃCZENIE ZE STU. 1)

P rzystę pu ją c do pe łn ie n ia  obo­
w iązkó w  am basadora na dzw ycza j­
nego 1 pełnom ocnego Z w ią zku  So­
c ja lis tyczn ych  R e p u b lik  Radziec­
k ic h  w  P o lsk ie j Rzeczypospolite j 
L u d o w e j zapew niam  Was, to w a rzy  
szu przew odn iczący R ady Państwa, 
że w y s i łk i  m o je  sk ie row ane będą 
k u  dalszemu w zm o cn ie n iu  p rzy jaz  
n y c n  s tosunków  m iedzy naszym i 
na rod am i, zapew n ia jących rozw ó j 
w spó łp racy  p o lity czn e j, ekonom lcz 
n e j i  k u ltu ra ln e j m ię dzy  naszym ! 
państw am i, będącej cennym  w k ła ­
dem  do sp ra w y  zachow ania t u- 
m ocn ie n ia  po ko ju  m ię dzy  na roda­
m i.

Pozw ólc ie m i, tow arzyszu prze­
w odniczący, w yra z ić  nadz ie je, te  
uzyskam  ze s tro n y  R ady Państwa 
o raz Rządu P o lsk ie j Rzeczypospol i 
te j  L u do w e ] n iezbędną pom oc 1 po 
p a rc ie  w  m o je j dzia ła lnośc i w  cha 
ra k tc rze  am basadora Z w ią zku  So­
c ja lis tyczn ych  R e p u b lik  Radzlec. 
k ic h " .

PRZEMÓWIENIE 
PRZEWODNICZĄCEGO 
RADY PAŃSTWA

PRZEWODNICZĄCY Ra­
dy Państwa odpowiedział:

„T O W A R Z Y S Z U  ambasadorze, 
Rad jestem  p rz y ją ć  lis ty  u w ie rz y ­
te ln ia ją ce , k tó ry m i P rezyd ium  Ra 
d y  N a jw yższe j Z w ią zku  S o c ja li­
s tycznych R e p u b lik  R adzieck ich  
a k re d y tu je  Was w  cha rakte rze  ain 
basadora na dzw ycza jnego i  pe łno ­
m ocnego Z w ią zku  S o c ja lis tycznych 
R e p u b lik  R adzieck ich  w  P o lsk ie j 
Rzeczypospolite j L u d o w e j. Serdscz 
n ie  w ita m  w  W aszej osobie, to w a­
rzyszu ambasadorze, p rzedstaw icie 
la  w ie lk ie g o  k ra ju  b u do w n ic tw a  
kom unis tycznego, k tó ry  re a lizu ją c  
po raz  p ie rw szy  w  dz ie jach  zasady 
sp ra w ie d liw o śc i społecznej, w o ln o ­
ści i  rów n o u p ra w n ie n ia  na rodów  
oraz służąc n ieug ięc ie spraw ie  po­
k o ju  św iatow ego, s ta ł się osto ją 
p o ko jo w ych  dążeń ca łe j ludzkośc i.

N aród po lsk i ż y w i g łę bo k ie  uczu­
c ia p rz y ja ź n i i  wdzięczności d la  
b ra tn ic h  na rod ów  rad z ie ck ich . H i­
s to rycznem u zw yc ięs tw u  Z w ią zku  
R adzieckiego nad s iła m i faszyzm u 
o raz jego p o pa rc iu  zawdzięcza na­
ró d  po lsk i swą wolność 1 suw eren 
ność państw ow ą, z jednoczenie 
sw ych ziem  po Odrę i  Nysę. 
W szechstronnej, sta le ro zw ija ją ce j 
się p o lity czn e j, gospodarczej 1 k u l­
tu ra ln e j w spó łp racy  i  pom ocy 
ZSRR zawdzięcza na ród  po lsk i w 
o‘g ro m n ym  s to pn iu  swe dotycncza- 
sowe osiągn ięcia w  budo w n ic tw ie  
soc ja lis tycznym  i  n ie us ta nn ym  pod 
noszeniu poziom u swego b y tu .

T rw a łą  podstaw ą no w ych , opar­
ty c h  o b ra te rską  p rzy ja źń  stosun­
k ó w  m ię dzy  Po lską Rzeczypospoll 
ta  L u do w ą  i  Z w ią zk ie m  S o c ja li­
s tycznych R e p u b lik  R adzieck ich 
je s t u k ła d  o p rz y ja ź n i, pom ocy 
w za jem nej 1 w spó łp racy  po w o je n ­
n e j, za w a rty  w  1945 r . Łączące na ­
sze państwa s to sun k i g łę b o k ie j so­
lida rn o śc i i  w spó łp racy  stanow ią 
cenny w k ła d  do sp ra w y  po ko ju  
m ię dzy  w s zys tk im i na rod am i. N a­
ró d  po lsk i z gorącą sym pa tią  I 
za in teresow aniem  śledzi i  podzi­
w ia  ustaw iczny  w z ro s t po ko jo w e j 
po tę g i w ie lk ieg o  Z w ią zku  Radziec­
kiego. M o ra ln o -p o lity czn a  zw artość 
społeczeństwa radzieckiego i  jego 
n iez łom na postawa ideow a są wzo 
rem  i  na tch n ien iem  k la s y  ro b o tn i­
cze], ch łopstw a pracującego i  in te ­
l ig e n c ji P o lsk i L u d o w e j, skup io ­
n ych  w e F ro n c ie  N arod ow ym , w al 
k i  o  p o kó j i  P lan  6-le tn l.

Wasze zapew n ien ia , towarzyszu 
ambasadorze, że w y s i łk i  sw o je  skie 
ru je c le  k u  dalszem u w zm o cn ie n iu  
p rzy ja zn ych  stosunków  m ię dzy  na 
szym i na rod am i, zna jdą  go rący oa 
zew  w  ca łym  spo łeczeństw ie po l­
sk im .

Z apew n iam  Was, że w  p ra cy  W a­
szej lic zyć  m ożecie na  w sze lką  po­
m oc i  poparcie R ady Państw a i  rzą 
du  P o lsk ie j R zeczypospolite j Lu do

WW  te j in te n c j i  p rz y jm ijc ie , to w a­
rzyszu ambasadorze, m o je  n a jle p  
sze życzen ia“ .

PO WRĘCZENIU listów u- 
wierzytelniających przewodni­
czący Rady Państwa przyjął 
ambasadora Popowa na audien 
c ji prywatnej, przy której o- 
becni byli minister Skrzeszew­
ski i wiceminister Naszkowski.

Przybywającemu do gma­
chu Rady Państwa ambasado­
rowi kompania honorowa 
Wojska Polskiego oddala ho 
nory wojskowe przy dźwię­
kach hymnu narodowego 
Związku Radzieckiego. Przy 
odjeździe ambasadora Popowa 
odegrany został po' skj hymn 
narodowy^

POWIAT ten przoduje nie 
tylko w koszeniu i sprzęcie 
zbóż, ale podobnie jak w roku 
ubiegłym, również w omłotach 
i  sprzedaży państwu zboża.

Do dnia 19 bm. chłopi gry- 
ficcy, czcząc Święto Lipcowe, 
dostarczyli do punktów skupu 
ponad 100 ton zboża, pragnąc 
przed terminem wykonać mie­
sięczny plan skupu. Omłoty i  
skup najlepiej przebiegają w 
tym powiecie w  gminie Trzy- 
głów. Chłopi tej gminy w dniu 
18 bm., dla uczczenia wielkich 
rocznic, manifestacyjnie od­
stawili do punktu skupu w 
Gryficach 18 ton nowego żyta.

Podobnie i w innych gminach 
odstawa zboża z każdym dniem 
przybiera na sile.
D  ÓWNIE2 z każdym dniem 

wzmaga się w całym po­
wiecie tempo koszenia zbóż. W 
Gryficach spółdzielnie produk 
cyjne Dziadowo, Trzeszyn, Za­
cisze, Sikory, Swieszewo, Ńiedź 
wiedziska, Barkowo i  Modlino 
wo do soboty całkowicie za­
kończyły koszenie żyta. Obec­
nie przeprowadzają podorywki, 
siewy poplonów i zaczynają 
kosić resztę zbóż.

Najsprawniej przebiegają żni 
wa w RZS Dziadowo. Spółdziel 
cy pracują systemem potoko­
wym i w ciągu 3 dni skończyli 
koszenie żyta i  podorywkę 
ściernisk. Było to możliwe dzię 
k i temu, że do pracy wycho­
dzą wszyscy: mężczyźni i  ko­
biety.

PODOBNIE szybko zakoń­
czył koszenie zespół PGR No- 
welice oraz gospodarstwo Bar­
kowo. Koszenie żyta robotnicy 
zakończyli tam na 5 dni przed 
terminem. Obecnie koszą psze­
nicę i  dokonują podorywek.

W ślad za tymi spółdzielca­
m i i  pegeerowcami idą wszy­
scy chłopi z gryfickiego.

Oświadczenie gen. Nam-Ira
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

2 — PO P O D P IS A N IU  roze jm u 
w o jska  lisynm an ow skie  zaprze 

staną dz ia łań w o je nn ych  i w yco ­
fa ją  się z po zyc ji, k tó re  z a jm u ją ; 
v  — „D O W Ó D ZTW O  N . Z .“  ni© 
** poprze żadnych ag resyw nych 

dz ia łań w o js k  lisynm an ow sk ich  w  
w yp a d ku  pogw a łcen ia  przez te  w o j 
ska ro ze jm u ;

4 — „D O W Ó D ZTW O  N . Z ."  u - 
trz y m a  stan ro ze jm u , je ś li w o j 

ska lisynm an ow sk ie  pode jm ą agre­
syw ne dz ia łan ia  w b re w  uk ła d o w i 
roze jm o w e m u i  je że li s trona k o ­
reańsko .  ch ińska p o de jm ie  n ie ­
odzowne dz ia łan ia  d la  o d pa rc ia  te j 
ag re s ji w  ce lu  o b ron y  roze jm u ;
5 — W  W Y P A D K U  pogw ałcen ia 

przez L i  Syn -m ana roze jm u  
„do w ó d z tw o  N Z “  n ie  będzie udzie 
la ło  m u  żadnego poparc ia , n ie  w y ­
łącza jąc po pa rc ia  w  fo rm ie  dostaw 
sprzę tu 1 a m u n ic ji;

Płynie już prąd 
z Jaworzna II
(DOKOŃCZENIE ZE STlt. 1)

T Y L K O  dz ię k i zw yc ięs tw u  w ła ­
dzy lu d o w e j i  pom ocy Z w ią zku  Ra 
azteckiego m og liśm y zbudow ać ta ­
k i o b ie k t ja k  e le k tro w n ia  Jaw orz 
no I I .

Z w ią zek  R adzieck i dosta rczy ł 
nam  w span ia łych , nowoczesnycu 
m aszyn, urządzeń 1 d o kum e n ta c ji 
w  ram ach dostaw k re d y to w ych . Po 
tężne zak ła dy  le n in g ra d zk ie j fa b ry  
k i  m aszyn im . S ta lin a  w y ko n a ły  
nowoczesne m aszyny i  urządzenia 
i  w y s ła ły  do nas na jlepszych sw o­
ic h  fachow ców , b y  pod ic h  k ie ­
ro w n ic tw e m  nasi m ło dz i in żyn łc ro  
w ie  i  te ch n icy  na uczy li się budo­
w ać duże, współczesne e le k tro w ­
n ie .

Tow arzysze rad z ie ccy : A rch lp o w . 
N iekrasow , Szem iot i  in n i pracą 
swą n ie  ty lk o  zap ew n ili te rm ino w e  
zakończenie m on tażu urządzeń, ale 
p rzyg o to w a li nam  spe c ja lis tó w , u- 
ra ie ją cych  sam odzie ln ie obsługiwać 
te urządzenia i  zdo lnych  do samo 
dzie lnego w yko n yw a n ia  tru d n y c h  
zadań m ontażow ych.

W IMIENIU Rządu i Pre­
zesa Rady Ministrów — Bole­
sława Bieruta mówca podzię­
kował serdecznie radzieckim 
specjalistom za ich braterską 
pomoc przy budowie elektrow­
ni i załodze polskich budowni­
czych za Jej ofiarną pracę.

PO PRZEMÓWIENIU wi­
ceprezes Rady Ministrów — Ja 
roszewicz. minister Nleszporek 
oraz przewodniczący krakow­
skiej Woj. RN — Dobieszak 
dekorują 123 najbardziej zas­
łużonych ludzi Jaworznickiej 
budowy wysokimi odznaczenia­
mi państwowymi. ,

W imieniu budowniczych si­
łowni zabiera głos ob. Cedro, 
kierownik robót elektrycz­
nych, awansowany na to sta­
nowisko ze zwykłego robotni­
ka. przekazując turbozespoły 
załodze eksploatacyjnej. W 
imieniu załogi przemawia star 
szy palacz Denkowicz.

Wiceprezes Rady Ministrów 
— Jaroszewicz 1 zaproszeni go 
ście przechodzą do hali nastaw 
ni. Dyżurny ruchu nastawni 
inż Marian Lizak składa wice­
prezesowi Rady Ministrów Ja­
roszewiczowi meldunek o go­
towości siłowni Jaworzno II 
do podjęcia eksploatacji.

WICEPREZES Rady M ini­
strów podchodzi do tablicy 
rozdzielczej. Wśród gorącej 
owacji zebranych przekręca 
włącznik, na sieć wysokiego 
napięcia wtargnął potężny 
Ctrui&łBji energii elektrycznej.

nego te rm in u  m ocy obow iązują 
ce j roze jm u ;

7 — „D O W Ó D ZTW O  N . Z.*‘ gwa 
ra n tu je  bezpieczeństwo persone 

lu  państw  n e u tra ln y c h  i  s tro n y  ko 
reańsko -  c h iń sk ie j, k tó ry  sk ie ro ­
w a n y  będzie do K o re i po łud n io­
w e j d la  w yko n a n ia  sw ych fu n k c ji 
t  zapew n i m u  nieodzow ne w arun 
k !  p ra cy ;

8 — „D O W Ó D ZTW O  N . Z .“  za­
pe w n i ochronę p o lic y jn a  perso 

n e ło w i K o m is ji R e p a tr ia cy jn e j i 
K o m is ji O b se rw acy jne j, złożonym  
z p rze ds ta w ic ie li państw  n e u tra l­
n ych  oraz w spó lnym  ek ipom  Czer­
w onego K rzyża ;

D w a  następne p y ta n ia  s tro n y  ko 
reańsko -  c h iń sk ie j d o ty c z y ły  zw ro 
tu  27 ty s ię cy  je ń có w  pó łnocno .ko­
reańsk ich , za trzym an ych  s iłą  przez 
L I  S yn -m ana o raz ud z ie le n ia  gw a­
ra n c ji, że w  stosunku do pozosta­
ły c h  jeń ców  n ie  będą w  przysz ło­
ści pode jm ow ane żadne dzia łan ia 
zm ie rza jące do przym usow ego ich  
za trzym an ia . Na te  dw a pytan ia  
„do w ó d z tw o  N Z “  n ie  u d z ie liło  za­
da w ala jące j odpow iedz i.

MIMO TO gen. Nam I r  a- 
świadczył, że strona koreań­
sko - chińska gotowa jest przy 
stąpić natychmiast do rozpa­
trzenia wspólnie ze stroną 
przeciwną sprawy różnych 
zarządzeń przygotowawczych, 
poprzedzających podpisania 
układu rozejmowego.

Gen. Nam Ir  podkreśli! jed­
nocześnie, że „dowództwo NZ“ 
ponosi i zawsze ponosić będzie 
odpowiedzialność za zwrot 
wszystkich zatrzymanych silą 
jeńców wojennych.

W ZAKOŃCZENIU swego 
oświadczenia gen. Nam Ir 
stwierdził, że zapewnienie „do 
wództwa Narodów Zjednoczo­
nych“  w sprawie przestrzega­
nia warunków układu rozejmo 
wego przez rząd i wojska Ko­
rei południowej będą przyjęte 
w tej fonnŁe, w  jakiej zostały 
udzielone. W wypadku złama­
nia warunków rozejmu przez 
Li Syn-mana, strona koreań­
sko -  chińska, zgodnie z ukła­
dem rozejmowym i zapewnie­
niami, udzielonymi przez do­
wództwo NZ, będzie milała 
prawo podjąć działania prze­
ciwko agresji w celach samo­
obrony, aby zapewnić realiza­
cję rozejmu.

STR O N A koreańsko -  ch iń ska  — 
ośw iadczy ł gen. N am  I r  — przy rzc  
ka  w yko n yw a ć  w szystk ie  w a ru n k i 
u k ła d u  roze jm ow ego, skoro  ty lk o  
uk ła d  te n  zostanie podp isany i w e j 
dzle w  życ ie . M am y ponadto na ­
dz ie ję , że m iłu ją c y  p o kó j ludz ie  
na  ca łym  św iecle zdecydow anie 
poprą  roze jm  w  K o re i, ab y  u ła t­
w ić  p o ko jo w e  ure gu lo w an ie  próbie 
m u  koreańskiego i  ud a re m n ić  o la ­
n y  w o jo w n iczych  elem entów .

Ostatni segment
“ Gneisenau“ 
powędrował 
do hut
P rzeds ięb iors tw a Dem ontażu W ra­
ków  w  G d yn i zam eldow ała o pe ł­
n e j re a liz a c ji zobow iązań pod ję­
ty c h  d la  uczczenia IX  roczn icy  W y 
zw olen ia  i  I  uch w ale n ia  K o n s ty tu c ji 
PR L — zakończenia c ięc ia  i  odsta 
w ien la  do h u t ostatn iego segmentu 
w ra ka  pa nce rn ika  „G ne isenau“ , 

Zadan ie sw o je  załoga w yko  eg*.i 
na ino d n i przed te rm ine m .

Kolejarz Szczecin- 
Gwardia Kalisz 2:2 (0:1)

Czy ZS Kolejarz widzi co się dzieje 
z drużyną piłkarską P

NIEDZIELNE spotkanie bardzo rozczarowało szczecińskich ki­
biców. Po meczu zadajemy sobie pytanie: Kiedy wreszcie 
zobaczymy na boisku drużynę, o której będzie można po­

wiedzieć, że jest w III lidze?
powody, które przeszkadzają dru­
żynie stanąć na wysokości zada-

KIEDY wreszcie kierownictwo ze 
społu Kolejarza poważnie pomy­
śli o graczach?

Każdy kto był na meczu z 
Gwardią Kalisz wracał do domu 
rozgoryczony. Spotkanie było cha­
otyczne i nie zasługuje na dłuż­
sze omówienie, poza stwierdze­
niem, że wynik brzmi 2:2, do 
przerwy 1:0 dla Kalisza.

Ale będziemy na pewno jedno* 
myślni ze zdaniem licznych miło­
śników piłkarstwa, jeżeli powiemy 
parę słów na temat Kolejarza. 
Trzeba obiektywnie stwierdzić, że 
drużyna tego zrzeszenia nie czy­
ni żadnych postępów. Poziom gry 
stale się obniża. Błędy i braki, 
które zawodnicy wykazywali na 
początku sezonu, potęgują się. 
Spotkanie niedzielne, które było 
na poziomie średniej A klasy, 
jest chyba wystarczającym tego 
dowodem. Trzeba jak najprędzej 
zmienić styl pracy. Trzeba znaleźć

Na rozmiękłym 
boisku
Kinizsi pokonał
mistrza Polski
Unię Chorzów 
2:1 (1:0)
P o lsk i, m ie jscow e j U n ii. został ro ­
zeg rany m ecz p i łk i  nożne j pom ie 
dzy gospodarzam i a budapeszteń­
sk im  K in iz s i. Spotkan ie  to  zakoń­
czy ło się zw yc ięstw em  W ęgrów  
2:1 (1 :0).

M ecz to czy ! się podczas u le w ne­
go deszczu, a bo isko b y ło  bardzo 
ś lis k ie  i  rozm okłe . Ł a tw ie j d a w a li 
sobie na n im  radę leps i te chn lcz. 
n ie  W ęgrzy, k tó rz y  w y ra źn ie  prze 
w aża li przez 70 m in u t spotkania.

U n ia  w y s tą p iła  bez B re ite ra , n „  
sk rzyd le  zagrał początkow o K u b le  
k i, k tó re g o  p ó źn ie j zas tąp ił m ło d y  
Pala. W ęgrzy g ra li w  ty m  sam ym  
składzie co i  w  W arszaw ie, a pod 
kon iec spo tkan ia  O roz zag ra ł za­
m iast Csepreglego.

Od początku 
spo tkan ia  W ęgrzy 
m a ją  w yra źną  
przewagę, a taku ­
ją c  p rz y  pom ocy 
sw ych  lo tn y c h  
sk rz y d e ł 1 zdoby­
w a ją c  szybko te ­
ren , k ró tk im i,  
p rzyz ie m n ym i po 
da n ia m i. N apad 
w ę g ie rsk i dobrze 
w spom agają po­
m ocn icy , k tó rz y  

często w yrę cza ją  
- n a pa s tn ikó w  w  

s trze la n iu .
W 8 m in u c ie  da le k i, niespodzie­

w any s trza ł po m ocn ika  H a r i grzęź­
n ie  w  b ra m ce  U n ii i  w  te n  spo­
sób w łaśn ie  W ęgrzy zdo byw a ją  pro 
wadzenie. P o lacy  n ie  peszą się i  
zacięcie a ta ku ją . N ies te ty  U n ia  sto 
su je  grę środ k ie m  bo iska i  to  w  
do da tku  górą. P ow tarza  się h is t-t 
r ia  warszaw skiego spo tkan ia  z 
CWKS. W ysocy 1 s iln i ob rońcy 
craz po m ocn icy  W ęgrów  b lo k u ją  
każdą gó rną p iłk ę  i  n ie  pozw ala ją  
Po lakom  na do jśc ie  do n ie j.

PO Z M IA N IE  s tro n  przewaga go 
śc i m a le je . Gorąco dopingow a­

n i przez 30.000 tys . pu b liczn ośc i — 
Po lacy g ra ją  coraz sk ład n ie j i  le ­
p ie j.

N ies te ty  w  56 m in u c ie  B a rty la , 
k tó ry  zresztą doskonale k r y je  M a 
traya , n ieszczęśliw ie d o ty k a  p i łk i  
ręką na po lu  k a rn y m  i  po w od u je  
rzu t k a rn y  w yko rz y s ta n y  przez 
Rudasa. w 76 m in u c ie  po a k c ji 
caiego napadu U n ii p iłk ę  o trzym u  
Je n le ob s taw io ny  Pa la i  zdobyw a 
honorow ą bram kę.

W ęgrzy, w idzą c zw iększony na­
bór P o laków , co fa ją  te ra z obu łącz 
r.ików  do de fe nsyw y 1 u trz y m u ją  
w  te n  sposób zw yc ię sk i d la  n ic h  
w y n ik  spotkania.

W  d ru żyn ie  cho rzow sk ie j na jle p  
szym i b y l i  b ra m ka rz  W yro be k, o - 
brońca B a rty la , po m o cn ik  S ie k ic - 
la  o raz sk rz y d ło w y  Pala.

W d ru ż y n ie  w ęg ie rsk ie j podob- 
bn ie ja k  i  w  W arszaw ie, w y ró ż n il i 
się ob a j s k rzyd ło w i, b ra m ka rz  i  
ś rod kow y ob rońca K isp ete r. 
Sędziował dobrze C ober ze S ta lino  
grodu.

KOMUNIKAT WKKF

Działacze sekcji oraz wszyscy 
kolarze zbierają się 22 lipca 
przed defiladą w WKKF-ie o godz. 
8,30. Zbiórka motorowców o godz. 
8,30 w PZM (ul. Felczaka).

M OŻNA się tłumaczyć, przy­
taczając jako przykład nie­

dzielny mecz, że Gwardia Kalisz 
nie grała zachwycająco, ponie 
waż przeżywa obecnie spadek for 
my. Przyjmijmy to jako usprawie 
dliwienie. Ale jaką znajdziemy od 
powiedź na pytania: kiedy Kole 
jarz pokazał dobrą grę? Od kie­
dy trwa u niego spadek formy 
na jak długo się zapowiada? Nie­
stety na te pytania nikt nie po­
trafi dać odpowiedzi. Przynajmiej 
dotychczas nikt tego nie wyjaśnił. 
Przypomnijmy sobie dawne spot­
kania. Czy ktokolwiek może wy­
mienić choć jeden mecz rozegra­
ny na poziomie? Niestety nié. 
Świadczy to, że źle jest w sekcji 
piłki nożnej ZS Kolejarz.

Krytyka nie dowodzi, że znie­
chęcono się do drużyny. Świadczy 
o tym, że poziom piłkarstwa w 
naszym mieście jest nierówny. A 
poprawienia tego stanu rzeczy 
pragnie każdy, kto interesuje się 
piłką nożną.

GWARDIA RÓWNIEŻ 
NIE POPISAŁA SIĘ

JAK już wszyscy wiemy szcze­
cińska Gwardia rozegrała w 
niedzielę mecz ze Spójnią Żary. 

Spotkanie zakończyło się — 3:1 
dla Spójni. Gwardziści sprawili 
nam smutną niespodziankę. W i­
na leży w tym, że zlekceważyli 
sobie drużynę przeciwnika. Jest 
to fakt, który alarmuje, że i w 
Gwardii nie jest najlepiej. Po ta­
kim meczu jak z Gwardią Kalisz 
przegrać w Żarach, to już na 
prawdę zakrawa na parodię.

I znów nasuwa się pytanie: Kie­
dy szczecińscy piłkarze poważnie 
pomyślą o swej robocie? W imi< 
niu wszystkich kibiców i miłośni­
ków piłki nożnej apelujemy do 
kierownictw Gwardii i Kolejarza 
postawcie raz wreszcie wasze dru 
żyny na odpowiednim poziomie! 
Niech nie będzie tylu rozczaro­
wań i powodów do krytyki.

VII runda  
szachowych
mistrzostw
Juniorów
Polski
D O Z G R Y W K I szachowe w  Pa ła­

cu M ło dz ie ży  zasługu ją na  u -  
wagę szczecin iaków. J a k  do tych ­
czas zn iko m a ty lk o  ilość w idzó w  
p rz y p a tru je  się zac ię tym  w a lko m  o 
ty tu ł  m is trza  ju n io ró w  P o lsk i. 
B ra k  zain teresow an ia m óg łb y  
św iadczyć o  n iezna jom ości te j dzie 
d ż in y  spo rtu . W ie m y  je d n a k  do­
brze. że w  naszym  m ieście je s t w ie  
lu  zapa lonych zw o le n n ikó w  sza­
chów . D latego ra d z im y  ab y  w y ­
b ra li  się do Pa łacu M łodzieży, 
gdzie od g o dz in y  16 o d b yw a ją  się 
codz ienn ie  ro z g ry w k i szachowe. 
M ło d z i ch ło pcy , k tó rz y  z jech a li do 
nas z  ca łe j P o lsk i, rep re zen tu ją  
d o b ry  poziom  szachów i  n ie jeden 
z  w y tra w n y c h  graczy dużo może 
się od  n ic h  nauczyć.

Stan ta b e li po V I I  run dz ie :
S yd o r 6 p k t.. C ies ie lsk i i  Kędz io  

ra  po 5 p k t., Ł o je k  i  M onaste rsk i 
I I  po 4,5 p k t., C zern iaków  i  N  i  
w a c k i po 4 p k t.. R iedel 3,5 pkt. 
Sza lecki 3 p k t., In s iń s k i 2,5 p k t , 
P lin ta , M onaste rsk i I  i  C ukrow sk i 
po 2 p k t .  i  K o śm ick i 1 pk t.

W O JE W Ó D ZK I K o m ite t K u ltu ry  
F izyczne j zaw iadam ia, że spo tka­
n ie  p iłk a rs k ie  m iędzy reprezenta­
c ją  Szczecina i  W ro c ła w ia  zostało 
przesun ię te z go dz in y 16 na  15.30. 
W zw iązku  z ty m  w szyscy sędzio­
w ie  i  zaw odn icy proszen i są o p rzy  
b y c ie  na  p ó ł go dz in y w cześn ie j t. 
- i .  w  środę 22 lip ca  o  godz. 15.

P o lsk i Zw ią zek  M o to ro w y  zaw ia 
dam ia , że 26 lip ca  odbędą się m i­
s trzostw a O kręgu w  Jednodn iow ej 
Jeździe K o n ku rso w e j. W szyscy, 
k tó rz y  Jeszcze n ie  zg ło s ili samocho 
dó w  do te j im p rezy , mogą to  za­
ła tw ić  w  b ieżącym  tyg od n iu . R ów ­
nocześnie przyp om ina  się k le ró w , 
com , że odpraw a w  zw iązku  z J J K  
odbędzie sie 24 bm . o godzin ie 18 

lo k a lu  F Z M oŁ

Na strzeleckim 
stanowisku

10 sierpnia br. przyjeżdża da 
Szczecina 15-osobowa ekipa 
strzelców bułgarskich, którzy wez 
mą udział w organizowanych 
przez GKKF zawodach strzelec­

kich z reprezen* 
tacyjną kadrą 
strzelecką Polski. 
W składzie dru­
żyny bułgarskiej 
znajduje się 10
kulowców, 2 rzut 
kowców, kier. eki 
py, trener i le­
karz.

Nasi strzelcy przyjeżdżają do
Szczecina 23 bm., gdzie do zawo 
dów przebywać będą na obozie 
przygotowawczym. Po zawodach z 
reprezentacją Bułgarii, rozpoczy­
nają się Strzeleckie Mistrzostwa 
CRZZ, na których nasi goście za­
poznają się bliżej z naszym spor­
tem strzeleckim.

H •  •

YVI NIEDZIELĘ odbyły się na
strzelnicy w Bezrzeczu zawo 

dy strzeleckie, na których padły 
nowe rekordy. Mimo złej pogody 
strzelcy osiągnęli ładne wyniki. 
W strzelaniu z pistoletu najlep* 
szy wynik uzyskał Czarnecki (Stal) 
184 pkt. rekord wojew. W konku* 
rencji pw. 10 (kobiet) najlepsze 
wyniki uzyskały Golańska 82 pkt. 
Woźniakiewicz 79 pkt. Juniorki 
pw 7, Danuta Steczkowska 75 pkt. 
Juniorzy pw. 11 -  (P. Mł.) 63 pkt. 
Antoniuk (P. Mł.) 58 pkt. Rekord 
Polski pobiła Danuta Steczkow­
ska w konkurencji kbks 6 różnicą 
4 pkt. uzyskując 498 pkt. (wz)

Lekkoatleci
ZSRR
biją rekordy 
świata

NA LEKKOATLETYCZNYCH mU 
strzostwach Moskwy Szczerbakow 
pobił rekord świata w trójskoku, 
uzyskując odległość 16,23 m. Wy« 
nik ten jest o 1 cm lepszy od ofi« 
cjalnego rekordu świata wicemU 
strza olimpijskiego Da Silva (Bra* 
zylia).

Dwa rekordy świata pobiły rów* 
nież biegaczki radzieckie w szta« 

fetach 4x200 I 
3x800 m. Sztafe« 
ta ,4x200 m w 
składzie: Kałasz­
nikowa, Safrono* 
wa, Kazancewa, 
Iwaliszwili uzyska 

ła czas 1:39,0, tj. o 0,7 sek. lep* 
szy od dotychczasowego rekordu 
świata, ustanowionego przez szła 
fetę radziecką w 1951 r.

W sztafecie 3x800 m: Barana* 
wicz, Czernoszek i Pietniewa uzy* 
skały rekordowy czas 6:35,6 po­
prawiając stary rekord sztafety 
ZSRR o 2,8 sek.

íO^DZÍS-NA-OBIAD:

S ŁO D K A  S T R U C E LK A

W szklance ciepłego m le ka  rozpu 
scic 3 d k g  drożdży, dodać 20 dkg 
m ą k i. wym ieszać i  zostaw ić w  cie 
p le  do w yro śn ię c ia . N astępnie do 
dać 3/4 szk la n k i c u k ru . 15 dkg ma. 
sła lu b  m a rg a ryn y  rozpuścić i  db- 
dać 2 ja jk a , szczyptę soli i w y ro ­
b ić  dobrze ciasto, o i le  za rzadk ie  
dodać jeszcze m ą k i, w y ro b ić  aż cia 
sto odstanie od rę k i. postaw ić  w 
cieple, na 2 godz iny, do w yro śn ie  
c ia. W ąską, głębszą fo rem kę w y ­
sm arow ać tłuszczem  i  na iożyć do 
n ie j ciasta do wysokości 1/3 i po­
s taw ić  do w yrośn ięc ia . Piec w  śred 
n io  gorącym  piecu 30—40 m in u t. 
S tru ce lka  m usi być ład n ie  p rz y ru ­
m ien iona .

W ydaw ca: in s t j  tu t  W ydaw n i­
czy „C z y te ln ik " . Redaguje kole. 
g tum . Redakcja — Szczecin a l. 
W ojska Po lskiego 29, II p T e le fo­
n y : S e kre ta ria t 57.41, dz ia ł m ie j­
sk i 62-35 spo rtow y 27-77, sygna ły  
czy te ln ikó w  78-21, dz ia ł korespon­
dentów  21.18. sekre tarz  odpow ie­
dz ia lny  28=33. red. nocna po godz. 
20 — 56.16. R edakto r naczelny 
p rzy jm u je  w  godz. 12 do 13. N ie 
zam ów ionych rękopisów  ni# 
zw raca sie. Adres a d m in is tra c ji:  
Szczecin, a l. W ojska Polskiego 
29, I  p ., te l. 58-27. Ogłoszenia al. 
W ojska Po lskiego 29. I I  p. te l. 
28-43.

Szczecińskie Z a k ła d y  G raficzne, 
8rczec in , u l. K rzysz to fa  7.
X —4—11617. Zam . n r  3358. 20.7.53.
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